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O D D Z I A Ł Y :
B A R A N O W IC Z E  — ul. S z o s o w ł  172 
B R A S Ł A W  — ul. 3-go Maja 04 
B U R S Z T Y  — ul Gen. Berbeckiego 10 
D U N 1 L O W IC Z E  — ul. Wileńska 1 
G Ł F B O K IE  — ul. Zam kow a 80 
G R O D N O  — Plac Batorego 8 - 
K AM IEŃ  K O S Z Y R S K I — Związek Ziemian 
LIDA — ul. Majora Ma ckiewicza ć3

N IE Ś W IE Ż  — ul, Ratuszowa 1
N O W O G R Ó D E K  — ul. Mick.ewicza 20
N O W O  Ś W 1ĘCIANY — ul. Wileńska 28
P O S T A W Y  — ul. Rynek 19
S T O L P C E  — ul Piłsudskiego 9
ST. Ś W ię C lA N Y  — ul. Rynek 28
Ś W I R  — ul. 3-go Maja 5
W F L E JK A  P O  W IA T O  WA—ul. Mickiewicza 24

P R E N U M E R A T A  mlssięcł.nt * od^oszi-men- p o  a  >mti luh z p r z e s y łk ą  pociiową 4 zł 
zagranicę 1 zł. Konto czfkowe w P. K. 0, Nr. o0259

W sprzedaży detalicznej cena pojedynczego n-ru 15 groszy, 
Oplata p o cz to w a  u isz cz o n a  rycza ł tem I

CENA  O O Ł O j z E N :  W.ersz niilimrirowy jninoszpaltowy aa stronie 2-e; 1 3-ej 30 g 
za tekstem 10 groszy Kronika re k m so w j Ina nadesłane 40 gr. W n-ch świąteczny

oraz 7 prowincji o 2 ' proc. drożej

W arszawa, JO go lutego. Echo grodzieńskie. Przed jesiemą Polska nie wejdzie do Rady Se/nu £ Rząd*

W  dzisiejszych pismach porań- ęęr ^  Spófnionej relacji z obrad ści na korzyść elementu . prawosław
nych -ukazała się *  tadomosć c dy- pro{l7jcń sk c h  z ani G i 7 lutego nie nego, ruskiego i białoruskiego zniwe-
gen!* Ż ^ ó w ”  i ^  V Ws ^ So k « a ło  mamy zamiaru odtw arzaćcah  j.reścioe- czy lę s ię ekonomiczną, kuna repre 
w  kiika godzin później, wiado- bat ani też wypowiadać ogólnej ich z tn to w ała  u nas polskość Oi tak da- 
tność ta pozbawiona jeść podstaw, charakterystyki. Cnodzi nam o pod- wna i na której opierało stę nasze 
7ap>tar y bowiem  w tej sprawie gen. niektórych tylko momentów, pierwszeństwo.
Ż; g o w .k i  oś w ? r? ył, źe dymisji Ziazd ^twierdził jedno, ustrój po- Dobrze się więc stało, że po. ex-
n ie  złożył. Jednocześnie z  tem roze- ^-jaźd s w  j . . . .  a  , »,
szłarsię pogłoska, ż e r z ą ć  wy, ufał lityczny naszego kraju t.j. s t .uk tu ia  W yzwoleńcy wyjechali z G iodna. Nie
z  porzó ku oorad Sejmu projekt us- naszej aammistracji, raszych  amo reprezentują oni właściwie żadnej si-
fawy o organizacji naczelnych w D dz rząC6w, stosunek do  centralnych ły politycznej, ekonomicznej, moralne
wojskowych w celu ponow nego jego wjaaz  w  Warszawie—me zaaawalnia czy intelek.ua.nej. Reprezentują tylko
i 7Da zen.a. Tłomaczy to poniekąd m ie jscOweg0 społeczeństwa polskiego, swoją technikę w jborczą , drogą któ-
długZ stów™ MaiszałlcT P ł J S k . e g o  społeczeństwo to chc.atoby ustrój ten rej doszli a o  m andatów  poselskich, 
pojechał na konteie u ję  z premjerem przerobić. Jak? Tu o zywi^cie zna/a Technika ta ściśle jest związana z 
Skrzyńskim z dymisją w wieszen. ziooy się recept bez liku, tyle ile brakiem wszelkieh skrupułów przy 
dymisj lej me złożył tonów i półtonów naliczyć można w oferowaniu na rynek wyborczych ha-
f ro w ^ k fe t^ ^ tz e c z ^ a s n a *  Z w o ł a ł a  P o h iycznef k-aw jaturze  naszego k ra ju . seł m o ż liw ie  podniecających i zupełnie  
konste rnac ję  c *  *  odda w na  j j  T e m m .t r r . i . t ,  o o zo sia n ie  taktem , ie  n ie z.szc za lnyc h  Me p rze c e ż  is to ta
m o żliw o ść  p rze w id yw a n o . O  ile  dy- w szy sc y  tęsknią  do zm iany, że hasło zja zd u  g ro d zie ńsk ie g o  Dolegała na 
m isjn  la stałaby się  faktem  w iązania na p ra w y u s t ro ju  po lityc zne g o  je st s tw ie rd ze n iu , że  piaca parlam entu n ie  
koa lic ji rza now ej pow ażn ie  d v  się za- a z  $ u nas hasłem  naprawdę bardzo  zaspakaja po trzeb  k ra ju  P o s ło w ie

W * * ™ " "  « «  * n r r t k i e h  sferach ,  Da,lamentu na katdym  tea o .o d ra -  
n.stetslwa Pobór P l.d icznych—aż zno- Hasło to rzucone zostało w Gród- JU zjeidzie zasiadają raczej w  roli
wu p ióżny toiel mmisieijdny. S a n  nie, gdzie długo debatow ano nad oskaiżonych, niż uczesmików.
taki grozuoy tem, źe Rada ministrów stosunkami w admin stracji, lecz po- 2 e  zjazdu też się wyniósł, ale
wraz z .a ."rami s t i j " n i  w koalicvi z0SJaj0 jałowe. Zjazd grodz.enski has- przedtem często nie miał racji p Eug.

tylko obmYŚiMw, ła podział wpływów w ło t0 1ZUCI*’ lecz g o  me po ti ją^ -p rze -  Staiczewski. W czasie ob ad nastawa! 
m i n i s t e r s t w a c h  i wyszukiwała kandy- rasiało to bowiem jego siły i mozlt- on Ciąg|e na narodowych przymiotni- 
datów na mimstrów. wości. kach przy określeniu poszczególnych

K.o będzie nasiępca p Mcraczew- Naieży tu wyrazić źSl, że ziemi?ń- jnstytucyj, chodziło mu ciąg e o poi-

c T . i p T s  n % W,oToczonebltaKy s *w o  naszeK° kraju n,e było in,cJalo‘ skie“ kółka roln cze, „poiskich* działa­
ła jt  m o c ą , że kom T a c  je obsady fo- rem tego zjazdu, względnie zjazou ta- czy S3m0rządowych i t. d. 
teli miii.stetjalnych wysuwane p rzed- kiego typu. M ało  o n o d o t e g o  wszei- Uważamy za pewne, i ł  wytykanie
tem me uiegły zmianie. Z niejasnych kie prawa. Miało nietylko tkonom icz- ‘w yraźnej granicy pomiędzy polską, a
i mglistych pogłosek przedostało s ę  ne historyczno-polityczne ale i etnicz- niepolską ludnością naszego kraju 
na szp v pism y.ko to, podczas ne w'ększe i lepsze praw o a o  uwa- :esf przedewszystk>em zgubne właś-
prądy Je.-en za ’ w y J ą P 'en»em *P ?*S. * an a się  za gospodarza  na każdym  nie d|a narodow ych  in te re só w  pb j-
z koalicji słabszy, i silmejs y za po- zj ź Izie jednoczącym spodczenstw o  s kich. W naszym przecież interesie
zostamem W obec tarć wewnętrznych 2)ern wscnoanich, amżen pp. osadnicy narodowym ieży, aby granic? pomię
w ło u e  władz P P b rzeczą praw- w ojskowi i byli dzi-łacze z Rad Lu- dzy Polakami-katolikami a Białorusi-
d o p o u o tn ą  j - s t ,  ż« w sze lk ie  komb|- d o w y c h . Z .e m ia ń s tw o  p o w in n o  po- nam j _  ty ją  ja kna jna rd zie j płynną, 
nacje o dużych pizesum ęciacn w ga- 1
binec.e w roózaiu vicr piemj^ros.wa siaaać i posiada rzeczywiście szero- ,nnemI s j0 w> aby asymilacja i pro- 
i t. d. pozostaną w sterze marzeń, ki horyzont myślowy, który m u po- zelityzm polsk- posuwały się na te- 
Rcalną naro ruast rzeczą będzie desy- zwa|a wynosić na pian pierwszy war- ren białoruski nie spotykając żadnych 
gnow anie na miejscepos. Moraczew- j0 ^cj pańs tw ow e ■ ogólno społeczne; twardych pizeszkód na swej droaze.

« * r  T :  . P “ Y ł m » ,erai d°  ,r .! K e  8 ,upytów p tzyb jł  jeszcze jeden mianowicie w e8°» którym s'ę od swoich wy or ideowej poza p.p. secesjomstami z 
pos. Artur Hausner. Ma ori podób- ców zarażają działacze w śiód  drob- lewicy i p, Starczewskim. Jest to gru- 
no ouże szanse do odziedziczenia nych roln ków. p a  osadników  wojskowych i b. dzia-

Tak się ,eanak nie stało. Inicjały- jaczy z Raa Ludowycn Dzięki pót- 
w a zwołama zjazdu grodziensk.ego abstynencji ziemiańskiej grupa ta 
przyoadła w udziale nie ziemiaństwu, zmajoiyzowała zjazd, jjkkoiwiek mo- 
lecz grupie działaczy o  raczej demo- *e najmniej miała praw do wysiępo- 
kratycznej fizjonomji, jak pp. Laszkie- wania u nas w cnarakterze gospo*

Ligi.
BERLIN, 10—II. Pat. Jak donosi 

genewski korespondent Yossische
Rosją i Stanami Zjednoczonemi. W o ­
bec trudności, wynikających z faktu.

Zeitung, p raw dopodobne  jest odro- że o stałe miejsce ubiegają się oDec-
czeme do jesieni sprawy zwiększania 
Iiezby stałych miejsc w  Radzie Ligi 
Narodów. Londyński korespondent 
tegoż dziennika podaje, że tamtejsze 
k u k  polityczne przeciwne są przyzna­

nie oprócz N.emiec także Po ska, 
HiszDanja i BrązyIja, w  kofach an- 
gielsk-ch rozważany jest projekt o- 
drorzenia sprawy wejścia Niemiec do 
Ligi aż do  jesieni, t. j. do czasu o-

uu  stałego miejsca w Raazie Ligi statecznego usiaienia liczby czion- 
innym mocarstwom poza Niemcami, ków Rady Ligi.

* Udaremniony zamach we Wioszech.
5

RZYM, 10 Ił. PAT, Dzienniki donoszą, że oddział karabinierów prze­
prowadził na  wyżynie Lavarone poszukiwania, w których w yn iku w y­
kryło wielką ilość materjału wojennego jak rewolwerów, karabinów, szabel 
i t. p. Siwierazono ponadto  w sposób  niewątpliwy, że posiadaczy broni 
odwiedzali w ostatnich czasach bawarscy wysłannicy z Monacnjum. któ- i 
rych zadaniem było prowadzić propagandę rewolucyjną w Trientmie. , 
Wysłannicy ci zapow ada li  rychły przewrót pangermamstyczny nad górną 
Aoygą. Równocześnie wykryto w Baizano wiele broni i amunicji wojennej, 
przyczem aresztowano kowala niejakiego Niko'usiego z Lucerny, pizrby- r 
wającego czasow o w Bolzano. Panuje przekonanie, że wykryta broń sta­
lowi zaledwie drobną część ukryiej w  różnych m.ejscowcściach, do 

których trudno się ooecnie dosiad z pow odu śniegu. Dotychczas areszto- , 
wano 5 osó b  bpodziewane są dalsze aresztowania.

Projekty finansowe we F»ancji,
PARYŻ 10 II. PAT. Omawiajac nc-sbołecznych w sprawie interwencji 

p row adzoną w Izbie Deputowanych u rządu. J3k podaje Mann inne gru 
dyskusję nad projektami finansowe- py senatu zajęły lub zajmą podobne 
m., dzienniki zaznaczają, że Briar.d i stanowisko. W ten s p o - ó t  Senat bę- 
Herriot dołożą wszelkich staian, aby dzie jednomyś nie ząoał od Brianda 
pojednać komisję f inansową z Mini- aby położył na szale swói osobisty  
stiem Doumeiem i że niezbędnem autorytet w celu zakończenia jaknaj- 
j -s t  ożywienie^debat. Ciekawą jest szybciej dyskusji finansowej 
również decytja senatorów  raaykal-

Zatarg austryjacko-scwiecki.
WIEi EŃ Pat. 9 il. Urzędowo donoszą: Poseł austryjacki w Moskwie 

złożył dnia 6 lutego wizytę zas 'ępcy komisarza ludow ego dla spraw ża­
g i e l  Litwinowi ceiem omówienia z mm nieporozumienia mięazy Austiją 
a Rosją sownci<ą z pow odu uwolnienia przez sąd przysięgłych w W ied­
niu dwuch białogwardzistów którzy planowali zamach na tu t- j-ze g o  posła 
sowieckiego, L dw m ow  przyjął oświadczenie posła austiyjacLego a o  wia- 
oomości i wyraził przekonanie że władze ausbyjackie pr7.edsięwezm ą od- 
pow eam e k roki przeciwko tym osobom  kióre planować będą jakąś akcję 
zw róconą przeciwko Rosji sowieck.ej.

Stan zdrowia prymasa Dalbora.
PO ZN A Ń  9 I. Pat. Dziś o  godz. 9 min. 30 rano w ydano nas tęp u ­

jący kum u m k u  o stanie zarow ia  kard. pryinjsa Daiooia: N oc z 8 na 9 
b m. przyniosła J. E kard prymasowi pew ną ulgę. Pacjent przyjmuje Do­
żywienie z większą łatwością.

i j

G enerał Ż eligow sk i nie z g ło s i ł  
dymisji.

WARSZAWA 101 .( te l  Wi Słowa). 
Gen. Ź e lg o w sk i  prosiując wiado­
mości mekióiych pism o  izekomej 
jego dymisji, oświadcza źe nikomu o 
za.nia.ze podan a się do dymisji nie 
m ć* ił  i do  lej chwili żadnych kroków 
w tym kierunku nie podjął.

Sprawę projektu ustaw y o naj­
wyższych władzach wojskowych nie 
można uważać za punkt m epoiozu- 
mień n-. ędzy Ministrem Spraw Woj­
skowych a częścią g ab in e tu , 'g d y ż  
sprawa ta nie b>ła wogóle za mini­
sterstwa gen. Żeligowskiego dysku- 
tywar.a oficjalnie w Raazie Miuisuów.

T eka M inisterstwa R obót P u­
blicznych,

WARSZAWA. 10.11. {tel.wl.Slowu 
Sorawa oosadzema teki Ministerstw? 
R o b ó f publicznych nie posunęła się 
mprzóct wobec zmiany teiminu obiaci 
i. K. W. P. P. S. i komisji panamen- 
—mej, kióia odbędzie sie aopiero 
dziś wieczorem.

Wycoidt-ie projektu u s ta w y  o 
naczel nych w ładzach wojsko^ 

w ych z Sejmu |
WARSZAWA 10.11. [tel. wl.Słowa) 

RŁąa wycofał z poiządKU aziennego 
oorad oejmu p io j .k i  ustaw y o  n a ­
czelnych włauzach wojskowych.

D elegacja  ukraińska w  W ar­
szaw ie.

WARSZAW A 10 Ll. (tel. w łS ło w a )  
Dz<ś przyoyia do Warszawy oeiegnoja 
Dina ńskiego , ,N arodnaw o Sojuza" 
wybrana na kongresie k óry oubył 
się w Stanisławowie 30 stycznia r. D. 
Na czc.e Jciegacji stoi Dr. Darnło- 
wicz. Delegacja przedłoży swe p o s tu ­
laty p prtmjerowi i min. R a d k ie ­
wiczowi.

Zwyżka dolara.
WAR-.74WA 10 II {tel. u>: Słowo). 

Dziś na rynku w alu tow ym  odczuć s>£ 
d a ła  zwyżka aoli i? W oDroiach m iędzy 
b an kow ych  r t  c >n>) za d o la r  7,35 Lanlt 
Hoisk' p ła c i ł  7.2Ś Na cz a -n e j  ą ie łdz ie  w  
g o d r w ^ c h  p o p o łu d n io w y c h  Kurs w y n o ­
sił 7,50 w p łacen iu .

roli pos  Moraczewsk.ego
Tj mc/asem, gdy w  pałacu Na- 

miestn kowsKim piow aozone są ta r­
gi o  wpjywy pa rty j ie i fotele mini- 
sterjalne, w kraju dzu je się coraz go 
rzej. Fala strajków wzmaga s e ,k rw a ­
we demosrracje bezroboinych jak c:- wjCZi O sm ołow ski,  Lednicki, Bielaw- darza. W  grupie tej, w pewnem o-
statnia w K j i i s z u  budzą ponure te. ^  Ziemiaństwo polskie reprezento- czywiście pomniejszeniu tkwiły błędy

6 W e d h T ^  wfadomości jakie teraz w a‘ ks SaP'e,’a *raz z k,U dw óch poprzednich kierunków, j  u-
nadeszty °z Ka isza nrzebieg femon- ku innymi działaczami. G rupa ta sta- pa ia jednocześnie jest radykalnie
stracji był następujący: rała się, aby zjazd obradował rzeczo- agrarną na wzór W yzw oleńców  i

W godzinach p rzeapołudnio- w o , aby namiętności partyjne nie do- ciasno-nadonalistyczną, jak p. Star- 
wych zgłosiła s ę do prezydtnta mia- m ,nowały nad treścią, aoy  obradują- czewski Byłoby bardzo nitpoządanem 
sta dcegacia  bezroóotnycn z re e- . j na wlQOku realne rezultaty 2 awiskiem gdyby istotnie praca nad 
zensamami socialistów niezależnych 8 f
zażąd-ła uodwyżki ^apóm óg. zJazdu« . zes ookowan.em • zorganizowaniem

W «. „asie gdy de cg^cja bezro- E xodus  grupy skrajnie lewicowycn wysiłków społeczeństwa naszego
bornych konferowała w b u rz e  pre- uczestników zjazau należy uważać kraju m u ła  się dostać poa  ayreKtywę
zydenta ze starostą, jego pomocni- za 0 5 jaw pomyślny. W śiód  tych któ- jej ostatniej grupy.
kiem i ijiezydjum miasta c -ijący zjazd opuścili byi. socja liśc i. W Wiec erem  drugiego dnia zjazdu 
na mą na rynku tłum w liczbie paru- K . - f  6 J
s , .  « yiosti.ow, k łme. i Obotn.ków nascym n.eprzemysłowym kraju ,o -  obrano  komitei, któ y ma naknslić
runął do  weiścia ratusza i odtrąca- cjaiiści odegrywują rolę arugorzędną. p |an działalności i przygotować zjazd
jąc woźnych i u rzę in tków  wtargnął Starają się zająć najóaidziej niekultu- nasiępny. Ludzie, którzy weszn ao
na I piętio, oemolując tam wszystkie ra |ne tereny kresowe, a to nawet za- komitetu reprezentują przeważnie sa-

b,UW yb'io  kilka okien przez kióre P°m 0 *  n,e nazbyt P -11 j ° ' vcznych mych s ie b e  Ttmr.iemniej w  g .ub- 
p o s y p .h  się a -y .ek akta i papier* ś.odków. jak np. d ru k o w an a  calLj n- szych, a raczej zupełn.e grubych za- 
.nag sbackie a cz^ść tłumu, stojąca teratury partyjnej po rosyjsku. ( 'pu- rysach dadzą się podzielić na kilka 
na rynku przyjęta ten znak „zdoby ścili zjazd rakźe radykalni przedstawi- grup. A Więc po-pierwsze grupa za- 
cia* ratusza wyciem i okijskami. ciele d iobnego  rolnictwa, kiórych chowawcza. Wchoozi tu k s i ą ż ę  Eu- 

Prezydenta m,asta i kilku urzę- rodow ody  pany jne opierają Ltę o  stachy bap jeha, Ks biskup Łozińskii kilku
dników  dotkliwie pobno. Jednemu o „ ,
u rzęd n ikó w  w  traiccie tego udało się ^.Odrodzenie* P Sieiana M ick iew icza . p< Jokisz, działacz na polu loinitzem,
douzeć  oo nieuszkodzonego apaiarn Ci niewąipliw.e mogh zjazdowi v y- p Cytarzyński o poglądach wyraźnie 
telefonicznego i zawiadomić policje i rządzić wiel ie szkody. Ich hasłem prawicowych, wreszcie p. Mirosław 
oddziały wojskowe. jcSj n a j£piesznicjsze przeprowadzenie Ob.ezierski, monarchista z obozu

D o najcięższych starć przyszło e{otmy r0 |n t j. Zaw sze wskazujemy „l^ro P a t r . a \  Do grupy majoryzują-
na ul c? io wy v?A,erUI1p na to, że hasło to jest równoznaczne rej osadniczo rado-tudowej zaliczyćkiem policji konnej t łum,  który sie . . .  . .  . , „  , . , '  \
tam zebrał us łowat w.argnąć d„ z najspieszmejszą likwidacją polsko- natęży przedewszystkiem p. Przedpeł-
wnętrza i rozbroić policjantów ści w  naszym kraju. skiego, który jest jej kierowmk em, a

Policjanci pod komenuą aspiranta, Reforma rolna może być wykony- następnie pp. Kam ńskiego, O  ewm-
p. Początka, przyjęli pos n ę obron- wana u nas w  dwojaki sposob .  1J skiego, B eniewskiego, Henszla i

s trz a ły Zr ^ o l  vrfi0t5 w e"1p o I i cja n c i^3 u z yb Albo= mfoiełze ona typu osadn.ctwa Maiskiego Następujące juz po  tem 
k a r a o r ó w  s ’z/eiając sałwą w nogi wojskowego, czyli intensywnej koio grupy  nabierają coiaz więcej f zjo- 
a takuącym  nizacji z zewnąirz. Ale wtedy oburzy i nomji partyjnej. A więc umiaikowani

Skutkiem starcia, które zlikwido zsoliaaryzuje wszystkie elementy miej- demokraci jak pp. Lednicki i CNmo- 
wa.u dopięto  wojsko, odniosło rany scow e d ro b n o  lomicze przeciw pań- łowski, demokraci o  bardziej lewico
tyTkT z a c e r o w a n y c h  bezrTbOTnyoń s .w u oo.sk.emu, zsolidaryzuje m ejsco- w em  zabarwieniu jak pp. sen. Krzy- 
zaś aw ócn  w łóczęgów  z okol'cy. wych chłopów-katolików 7 chłopami- żanowski i Witold Abramowicz, 

Ze strony policji oan ios ło  rany prawosławnymi przeciw przymusow ej wreszcie p. Dracz, członek pariji 
siedmiu policjantów a najcięższe kolonizacji z zachodu. 2) Albo refor- .P iasta* . D o komitetu obrany także
aspirant Poc^i tk ,  którego poraniono ma , 0 |na będzie przeprow aozona na został nieobecny 1 na zj idz ie  prof

Przrw .eJ o -y ć h  ^  izpitela po- korzyść włt>ścańsiw& miejscowego Witold Staniewicz. Powiedział nieg- 
licjantow napadł tłum gwiżdżąc i W tedy ofiarą już się stanie przede- oyś Anglik o  pontyce ' państwa pol-
ktzycząc w lo g o  pod icn aaresem. wszystkiem własność polska, a wy- skiego: .n ik t  nie zna polityki polskiej*,

datne liczbowe przechylenie własno- taksamo my możemy powiedzitć o

Teror bombowy w Rydz^.
T rżed  zamach na redakcję

Z R y g i  d o n o s z ą :  W ie lk ą  s e n s a c j 'ę  w z b u d z i ł  tu  n o w y  I 3  ci
w  ty m  m i e s i ą r u  z a m a c h  n a  r e d - k c i ę  c z a s  p  s m a  p o p i e r a j ą c e g o  
r z ą d  p r a w i c o w e j  k u a l  cji W c z o r a j  o  g o d z  8 vt l e c z o r e m ,  w  10 
k a t u  t u t e j s z e j  g a z e ty  .L a t w i j a s  S a r g s '  n e s t ą p T  n e z w y k i e  s i l n y  
w y b u c h  S ła w y b u c h u  w s z y s c y  w s p ó ł p r a c o w n i c y  r z u c e n i  z o s t a l i  
n a  z iem ię .  R a m y  o k i e n n e  i d rz w i  p o w y l a t y w a ł y  S c h o d y  p r o w a ­
d z ą c e  d o  l o k a l u  z o s l  ły  z d e m o l o w a n e .  Z u p e ł n e m u  z n is z c z ę  iu  
u le g ły  te ż  s p rz ę ty  1 m e b .e .  W  ni k tó r y c h  m  e j s c a c h  p o p ę k a ł y  
ś c ian y  G o n i e c  re d a k c j i ,  14 le tn i  c h ł o p  ec, r a n n y  c ę i k o  w  g ło w ę .

P i e r w i a s t k o w e  ś l e d z t w o  u s ta l  ło ,  ż e  b o m b a  p o  ł o ż o n a  z o  
s t a ł a  n a  m i n u tę  p i z e d  w y b u c h e m  M ia n o w  c ie  p r z e d  l o k a l  r e ­
d a k c j i  z a je c h a ł  t a j e m n i c z y  a u t o m o b i l  ze z g a s z o n e m i  l a t a r ń  a m t ,  
z  k t ó r e g o  w y s k o c z y ło  C w j d r  lu d z i  i p o d r z u c i w s z y  b o m b ę ,  o d j e ­
c h a ł o  w  s z y b k im  te m p ie .

N<e u l e g a  w ą tp l iw o ś c i ,  ż e  m a m v  d o  c z y n ie n ia  z  t a j n ą  o r g a ­
n iz a c ją  t e r o r y s t i c z n ą .  M im o  w y s i łk ó w  p o l i c j i  n i e  u d a ł o  Się d o ­
ty c h c z a s  w p a ś ć  n a  ś lad  o r g a n iz a c j i .

Libawa domaga się tranzytu z Poiski koleja­
mi iitewskiemi.

Z Ryg. donoszą.' W  zwią ku z rokowaniami handlowemi pomiędzy 
Litwą 1 Łotwą, zjednoczone O igam zac je  handlow o przemysłowe, poi tu Li- 
bawy, wręczyły premjetowi memorjał, w k!Ó'ym aom aga jąs ie  otwarcia ru­
chu handlowego i o su b o w e^ o  kolejami żela/.nemi litewskiem: do Polsk
i tranzytu z Wilna do Libawy przez terytoijum Litwy.

Kowno powiększą armję.
U rzędow y organ  przeciw ko rozbrojeniu.

Z K ow na donoszą: U rzędow y  o rg an  litewski .L i e tu y a '  n aw ią zu jąc  d o  
z w o ły w a n e j  konfe ienc j i  rozb ro jen io w e j ,  w y p o w iad a  s ię  p rzec iw ko  ro z b ro je n iu  
L u w y  i p isze :  „II y n ie ty lko  m a rz y ć  m e  m ożem y o rozbro jen iu  lecz  w in n iśm y  
się  s ta rać  w sze lk iem i sp o so b a m i aby  w zm ocnić sw e s iły  i a im ję ,  d o pók i  krzyw* 
da wiieAska nie b ęd z ie  n a p r a w io n a 11.

Ostatnia sesja Sejmu Kowieńsk egD.
Przedstawiciel opozycji m arszałk iem  Sejmu.

K OW NO . 10 II. Pat. Wczoraj Sejm litewski zebrał się na ostatnią 
swoją sesję pizedwyborczą, W obec złożenia przez Petruiisc ur?ędu mar 
szajba S-jr.iu przystąpiono do  wvboiów Prezydjum, które dały wyu ki nie­
spodziewane Na stanowisko marszałka obrany został 38 głosami przeciw­
ko 25 przedstawiciel opozycyjnego stronnictwa luaowpgo Dr. S au g a j  is. 
Na w.ce-marszaików obrano prałata Staugaitisa i deputow anego Raulinajti- 
sa. Posieazenie miało przebieg bardzo burzliwy.

szanownym prof. Staniewiczu, który 
mówiąc nawiasem w swoim czacie 
wspieiał nas sw ą Domccą w postaci 
artykułów: .r.ikt me zna p o ń łyki prof. 
Siamewicza*.

Jaka jest przyszłość pracy rozpo­
czętej na zjeźiUie grodzieńskim? Od- 
powieuź na to pytanie zdaniem na-

szem zależy wyłączr ie od tego, czy 
się obranemu komitetowi uda w ciąg­
nąć do sw ego  grona pizedstawicieii 
pow ażnych oigamzacyj społecznych 
A więc przedstawicieli kresowego 
związku ziemian z jedn tj  strony, 
p 'zeasiawicieii miast ze strony uiu- 
gie^ Cal.

Min. spr. zagr Litwy 
o N emr ie.

C ałf nadzieja w  Rosji. — Z  Polską 
nie będzie ju ż  rokowań  — Przed­
wczesny optym izm  — Niemen nie 

je s t  jeszcze  otwarty.

K O * N O  1 0 il 'P A T , Ministe« 
Spraw Zagranicznycn Remis udzieli! 
prasie litewskiej wywiadu w sprawie 
s tosunków  l-'ewsko ros; jakich i w 
sprawie ‘■Dła«u po Niemnie.

W kwestji układu handlowego ] 
R os 'a  zaznaczył minislet: Uczynione
są pizygotowania w celu jego prze' 
piowadzenia, należy jeanak rozważy( 
w j-k m kierunku rozpocząć j go  re- 
a lz s  ję. N icna  żadnej wątpliwości, 
że Litwa skorzysta z wszeikicn mo- 
żI'wości eicsploaio wania lasów, które 
jej zostały przyznane na mocy trak­
tatu pokojow ego z Rosją S. lawa ta 
s oi zresztą w ścisłym związku z za- 
w arnem  trakiaiu handlowego z Rosją, 
Fiojektowane zaś 1 oz wiązanie j j z o ­
stało ułatwione dzięki u ieguiowaniu 
SDławu po Niemnie przez rozporzą­
dzenie wewnętrzne rządu litewskiego, 
a zatem me istnieje możliwość m.ę- 
dzynarodowego rozpatrywania sprawy 
spławu po  Niemnie.

Kokowania z Polską w sprawie 
spławu zosiaiy zerwane, gdyż wyrwo 
rzyła się możliwość spław u drzewa 
przez ogłoszenie odnośnych przepi­
sów.

Sorawa czy kupcy li.ewscy będą 
mogu nabywać drzewo spławiane po  
Niemnie np  w Kownie, nie jest jesz­
cze zdecydowana, praktyka zaś w sk a ­
że jak ją należy rozwiązać.

Op'ym izm u ministra keinisa nie 
podzielają obecnie koła guspodaicze. 
Wychodzący w Ktajpedzie Morgen 
Courrter opatruje wywiad Reimsa w 
następujący komentarz; Z punk u w ł­
ożenia gospodarczego  Kłajpedy było 
by rzeczą pożą janą, ażeby opiym izm 
ministia sprawdził się. iNiema jednak 
pewności co do  teg o ,można bow iem  
sądzić, że Warszawa wskaże na 10, 
iż stosunki między państw am i nie 
dają się uregulować przez wewnęnz- 
n t  i'o'.porządzcma Ten s tosunek  nie­
pewności naieży jaa najprędzej u^u- 
nąć, gdyż dopoki N.emen me jest 
otwarty dopóty zamkn ęta jest droga 
banciiu d izew em , splawiaiitm  do Kłaj- 
p tdy .
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Zatarg niemtecko-włoskL
M owa min. Stressemana w komisji my takimi pozostać, nawet k.edy się 

spraw zagranicznych Reichstagu w  nadużywa tej goścmnośti. Lecz niikt 
odpowiedzi na nterpelacje w sprawie nie powinien robić sobie złudzeń, iż 
soootmej m owy Mussoliniego była zdoła podbić Włochy przez bojkot 
wielkim odw io iem  w  ataku, który turystyczny. W łochy żyją zupełnie z 
przed dw om a z górą miesiącami roz- czego innego i rozporzątzają oardzo 
poczęła prasa niemiecka. Stresseman wieloma siłami żywotnemi, zaś z po- 
doo-mie poakreślił, że kampanja ta śród ludzi, przybywających do  Włoch, 
nie jest skierowana przeciwko rządo- w.eiu przyjeżdża bynajmniej me po 
wi i’ źe ludność n em.ecka w Tyrolu to, aby nam składać -odarki, leczao y  
otrzymata od rządu włoskiego gwa- robić oszczędności. W każdym razie, 
rancję swobodnego rozwoju w spra**e tego oojkotu, ośw iadczam

Czem należy tlómaczyć ten zwrot, z naciskiem, ze jeśli jutro stanie się 
ten niespodziewany w obec tonu pra- on  rzeczywistym i konkretnym i pro* 
sy, która w  wie'u wypadkach była wadzony będzie przy milczącem po 
wyrazie elką tendencyi panujących w  parc.u czynników odoowiedziain/ch, 
gabinecie Rzeszy? Zbliżająca s ięspra- to my odpow iem y oojkoiem do  kwa- 
m  wejścia Niemiec do Raay Ligi dratu, zaś na ewentualne represje 
Narodów tłomaczy w  tym wypadku odpowiem y represjami do sześcianu*, 
bardzo wiele. Obawa, źe Włochy, A po cnwiłi:
które w eszły obecnie w  bardzo ścisły . je d en  z prowincjonalnych dzien-
kontakt z \ngiją , opiekunką noczynan ników faszystowskich — dzenr ik, któ 
niemieckich na teienie Ligi Narodów , ry czytam zaw sze z wielką uwagą 
w skutek zatargu z Niemcami przy opatrzył przed paroma dniami sześcio- 
g łosow ań  u  wypowiedzą się za wej- szpaltowy artykuł następującym ty- 
ściem Polski j o  Rady Ligi—była zdaje tułem: Faszystowskie Włochy , nie 
s ;ę poważnym czynnikiem do  zmiany opuszczą nigdy sw ego  sztandaru nad 
frontu  w ooec Włoch. Niemcy dos^o- Brennero. Odesłałem dyrektorowi 
nale oceniają obeeme wagę słów dziennika ten aitykuł z nas*ępjjącą 
Mussol mego w Londynie. poprawką: .W to cn y  faszystowskie

W skutek ostatnich wypadków W ło- mogą, jeśli to będzie koniecznem, za* 
chy i Angija idą ręka w  rękę Zmu- nieść sw ój tiójuarw ny sztandar da- 
Siły d o  t go Anglję, dla której sprawa lej, ale przenigdy nie m ogą go  wy- 
M ossulu  jest naoal pierwszorzędną cofać*.
jak to potwierdza n iedaw no w ypo- Tak może mówić tylko człowiek
wiedziana m ow a tronowa, traic ar ru które czuje, że każde jego stow o po- 
recko-sow eck jako odpow-edź Turcji parte będzie czynem 
że w  zatargu o  naftę mosuiską nie Zatarg, który teraz po  wyjaśnię-
cofnie się ona przed ostatecznością. V, niach p. Stresemana stiaci niewątpli- 
m ow ie  Mussoliniego wypowiedzianej wie na ostrości, nie zostanie jednak 
w  soootę 6 go  lutego brzmiał wy* całkowicie zlikwidowany Antagonizm 
raźnie ton silnego opatcia o  Anglję i włosko-niemiecki niewątpliwie wy- 
poczucia własnej siły. buchnie znow u przy byle jakiej, tak

Warto przyroczyć niektóre ustępy często nadarzającej się okazji, 
tego pod każdym względem w sp a ­
niałego przemówienia, ilustrują o r e  A. K.
właśnie to cośmy powiedzieli wyżej.

Po podkreśleniu życzliwości Włoch 
w obec Niem ec, Mussoiini wysunął _ . , . . n . , __
w spoób  nitsłychanie złośliwy zapo- J - r z y  B uja isk i,  O b i e z M i i W a s z -
wiedź prasy ntemtecKiej o  bojkocie r "ui 07 tokują położnice i z chorona-m 
gospodarczym  i turystycznym Włoch M C h i u ł  kouiecemi w nowym loka i Za- 
i dalej oświadczył:

.Jesteśmy narodem wybitnie g o ­
ścinnym, co pochoazi z naszej starej, <£» v - ♦ > •£ > + > < £ ♦  ❖  *•+<&*<£♦ &  
wielowiekowej cywilizacji i pragn.e-

kładm
nowym 

położniczego przy ulicy 
Pohulanka d. Ni 3i.

Wielka

I B
W  sobotę dn. 13 bm. o g. 9 m 3'J odorawiona będzie w Bazylice w ka­

plicy Se. ca Jezusowego msza iw .
za dusze l

i  p. liilcreio I i  p. Karli lęskicn
O czcm krewrych i przyjaciół zawiadamia

R o d z i n a .

Akademickie Koło woj. Nowogródzkiego i Koło Akadem ziemi Mińskiej 
pod protektoratem Pana Ministra l’. ł a nysław a R a d k ie w ic z a  nrządz 

w  so b o tę  ł3  lu te g o  b.r. w  Sali  G eorges  a  ul. Mickiewicza 20

Czarną Kawę
Wstęp ZŁ 3, akadem. 2 Zaproszenia u p. p. gospodyń i gospodarzy lub 

przy wejściu za rekomendacją.
P o c z ą t e k  o  g  21. T a ń c e  d o  r a n a

Orkiestra 1 p. AP. Leg.
K o m ite t .

ZARZĄD OFICERSKIEGO Kio. BffliZ.
urządza na zakończenia karnawału w Kasynie Garn. (Mickiewicza 13)

dnia 13 lu te g o  br,

M jilif f l- ia s łf f lJ
Początek o godz. 23, ( Wstęp 5 zł ) — ( Strój kosljnmowy Jub balowy

Wejście dozwo onr  tylko za okazaniem zaprosze­
nia które speejalnu rozsyłane nie bęoą, a otrzy­
mać je można w Bibliotece Kasyna oc godz. 1 / 
do 20 w dowódziwLch pułków i instytucjach 

\ wojsk, garnizonu.

Proces ordynata Bis* 
pinga.

Szósty dzłeń procesn rozpoczął się od 
zapytania przewodniczącego ordynata 3(s- 
ping® czy stę przyznaje do winy, na co 
oskarżony odpowiedział, sż do żaanej z za­
rzucanych mu zbndn i ni« przyznaje się.

Pizewadniczący. — Czy oskarżony nie 
zechce udzielić wyj lśnień?

Oskarżony:—Jestem gotów odpowiadać 
na wszystkie pytania, enoć nie wiem czy 
wszystko ściśle uądę mógł sobie przyponj- 
neć ,  w każdym razie potwierdzam ord;ko,wi­
cie swoje wyjaśnienia złożone w bej In- 
stanejt.

Prokurator Kamiński za pośrednictwem 
przewodniczącego zadaje oska.żor.emu cały 
szereg pytań m. m. czy oskarżony, przyje­
chawszy lo Teresina po śmierci księcia 
opowiada* kilku osooom, te  pozostawił 
zma łego & trzemi nieznajomymi?

Oskarżony! — Jest zupełnie wykluczone, 
bym mógł tak powiedzieć. Mogłem jedynie 
wyrazić się, że zostawiłem icn we trzech.

Piokuraton — Czemn oskarżony nie po* 
prosił jsięcia, oy go podwiózł końmi, skottf 
arę b r!  spóźnić?

uskarżonyi — Nie przypuszczałem, t< aię 
Sf óźi. < do gdybym to pizewidywał z  pcw- 
noś. iąbym się nie krępował 1 prosił o od­
wiezienie na stację.

Prokui ator: — Gdzie się oskarżony znaj­
dował, gdy pociąg ruszał ze stacji.

— Ńa szosie.
Prokurator.—Dlaczego pod iądnY nlr za­

czeka! na następny pociąg na siacjl w Tetc- 
sime Iud nie powróci! do pałacu i szedł po 
błocie uzynaaiie k lomeirc w ulechołą?

Oskaiżonyi:—ula mnie byłoby dz.wnem, 
gdybym us.juł i czekał. L u o ę  ruch, lu b ę  
uuzo cnodj . zreszią nie w.edziałem. ze do 
Błon a jest tak daieko.

i: Prokurator Kamiński: — Czy podsądny 
miał wteoy ranę na pięcie?

— Isto.nle miałem stirtą  górną część 
prawej pięiy?

Proku.a or: — Czy oskarżony ir, at przy 
sobie w dniu krytycznym rewolwer?

— Nie, me miałem. i
Piokarator: — A czy zwykle podsądny

nosił rewolwer przy sooie?
— Muszę przyznać, że istotnie zwykle 

wyjeżdżając zacierał m rewolwer i z pew­
nością u>.zyniłOym to i danym wypt. ku, 
lecz książę zabrał mnie na dworzec beżpo- 
śiedno. l klubu myśliwskiego, pizeio broni 
nie miałem.

Prokurator:—Czy rządca jednego z ma­
jątków oskniżoiiegu Klimaszew ki me w ysłi ł  
do oskaiżouego kilKU rozpicznwyen listów 
Z prosDą o pizysłanie pien ięd zy  chonoy na 
pokryje najpierwszych potrzeb

Ookarźu y: — Wiadomą jest rzeczą, że 
listy tasie były pi-»ne, uoć pi zecie znajdują 
się w aktach. Nie było mnie wówczus w 
M arszawie, listy na mnie czekały i siąd 
zapewne zwłoka, w przesłaniu pieniędzy. 
Zresztą uważałem wówczis, że do posyłania 
ich obowiązany jest mój w-pólnik p. Bujno.

Fro iu ia tor  zapytuje czy Brsping otrzy­
mał na prezent śluony ud księda czek na 
Iziesięo tysięcy rubli. Podsądny oburza się, 

kategorycznie przec/y i  stwieidza, że czuje 
się obrażony tego rodzaju pytaniem.

PtokurMor: — Kogo oskarżony podej­
rzewa o zabójstwo księcia?

Oskarżony: - -  ł-ą^zę fakt zabójstwa z 
pewnemi kombinacjami przy budowie for­
tecy. To moje polejizenie zostało poparte 
przez włamanie uo pałacu po śmierci i wy- 
kialzcnie stamtąd do.urrieuiów.

Przewodniczący: — Co oskarżony może 
powiedzieć o pogorszeniu się stosunków 
miedzy mm a księciem w ostatnich miesią­
cach jego życia?

Bisping: — Do ostatniej chwili stosunki 
były między nami jaknajlepsze i zbyt szanu­
ję pamięć lisięcia, by uyy.eizyć w to, co 
opowia lał świadek Stoiarow o  rzekomej 
zmianie nastrojów księcia względem moj; j 
osoby.

bąd przystąpił do przesłuchania świad­
ków. Ciekawy materjał dało zeznanie p. 
Herszelmana, kióry jako ówczesny prokura­
tor byr oskaiżycielem w sprawie Bispinga w 
1-ej instancji i mi .ł nadzór nad śledztwem. 
Pierwszy iaz by ł w Teresinie w dwa dni 
po zabójstwie. Jechał wowcza? razem z 
Bispingiem Rożnowa między nimi toczyła 
się na if nat magicznych wypadków w Te- 
re3iDie. Bisping wówczas mówił opogłoskah 
zwiacającycł; uwagę na służącego księdiiy 
Grala, z kiórym m.ały zm^iłego łączyć 
jakieś siosuuki Dotyczyć one miały Few- 
nycn zooowiązań księcja wzolędem eb stry 
czy matki Oiara, którym miał płacić jakieś 
odszkodowanie. Wobec zwróconej mi uwagi 
przez Bisprnga w pierwszym rzędz e podej­
rzenie pauło na owego służą ego. Dokonano 
u niego rewizji, nic je.mak pcaejizan-go nie 
wykryto. Nadfb us alono zupełnie aliDi, gdyż 

■ w chwi|i strzałów u ra |a  był na tolwamu.
. Choć istotnie r.a k.lksnascie minut pizedtem 

przechodził aleją, gdzie dokonane późn.ej 
zabójsiwa.

W więzieniu kieleckiem był aresztant, 
p zypisupcy sobie winę zabójs wa księcia, 
okazało się następnie, żi- więźniowi chodziło 
tylko o wyjazd ao  Warszawy, gdzie nastę­
pnie zeznanie swe cofnął.

P. Herszelman w a w a d n ip o  zabójstwie 
dowiedział się od Kurnatowskiego, że śle­
dztwo policyjne prowadzi specjalnie delego­
wany z PctersDUiga naczelni1- tamtejszego 
urzędu śledczego p Marszałek. S afo się *o 
jakoby wskurek otarań koła polskiego w 
Dumie, przvczem wymieniano wówczas 
nazwisko d .  Skirmunta.

Nasiępnie p Herszelman opowiada, iż 
jedynym rezulra<em prac Marszałka było 
znalezienie przez niego na terenie zabójstwa 
3 ej kuli: dóra nie pasowała do Kul wyję­
tych z ciała zarritego.

Krwaww wiec w Kaliszu.
WARSZAWA. 10 II. S e l.  w l.  S ło w a ), Z Kalisza donoszą: W brew  za­

kazom władz administracyjnych w  godzinach tatinych w yruszył ulicą 
Narutowicza większy tłum ludzi w  stronę kina »Stylowy* gdzie został 
zworany wiec bezrobotnych. O d y  na mównicy ukazał się pos. H o łow acz  
(N .P .C M  zjawił się na sali siiny oddział policji i wezwą* do rozejścia 
się. Zeoiani wezwania nie usłuchali i zaczęli opierać się poMcji k t i ra  
rozwiązała wiec. Wywołało to  konieczność użycia broni palnej, wskutek 
strzałów zostało 5 o só b  z w ieccw m ków  rannycn posła  Hołowacza sta­
wiającego o p ó r  pooito. W ezwane wojsko zlikwidowato ostatecznie całe 
zajście.

Magistrat w ciągu dnie dzisiejszego nie był czynny. W iększość 
skleDów zamknięta.

Demonstracje bezrobotnych w Łodzi.
WARSZAW A, 10. II. (te l. w l.S ło w c )  Z Łodzi donosrą: wczoraj przed 

Magistratem zebrał się tłum bezrobotnych którzy domagali się zmiany 
systemu wypłaty zasifków dla Dezroootnych. Męty komunistyczne usiłow a­
ły sprowokować tłum do ekscesów, co wywołało konieczność interwencji 
policji, która tłum rozproszyła.

Echa napadu na autobus
Zlikwidowanie; n iebezpiecznej bandy.

Dochodzenia w sprawie napadu na sam ocnód pod Sieniawką, o d ­
partego dzięki odw adze  por- Kazimierza Śledzińskiego, ustaliły, że sp ra w ­
ców  było 6 ,

Poi Śied/ińsk* zabił jeonego. Antoniego Szpaka ze wsi Hajnin, ranił 
dw uch  bandytów; jan a  Skrzyoyskiego i Dominika Fiedorowicza.

Wraz z rannymi są aresztowani bandyci Konstanty Fieaorowicz, 
herszt bandy, Jan Sawczuk i Michał Fiedorowicz.

Aresztowani banayci przyznali się a o  aziesięciu innych napadów , 
dokonanych w 1 0 2 4 -1 9 2 5  r„ między innemi na stację Lachowicz?, N o ­
wy Dwór, Raczkany, folwark Siemieniczka. i

U oandytów znaleziono 4 Karat-iny, 2 rewolwery, granaty ręczne i 
dużo  amunicji

Na podstaw ie zeznań schwytanych bandytów , w łaaze aresztowały 
dw udziestu mnych, którzy brali udzi ił w szeregu napadów  w  Dowiecie 
Nowogródzkim. Bandę zorganizowa* niejaki Arszynów, przebywający obec­
nie za granicą.

Aresztowanie wysfanek komuirstycznych.
3 uciek ły  2 ujęto.

Koło wsi P ru d n ik i  ortitolujęcy żo łn ierze  K opu  natknęli  s ię  w  d n iu  przed- 
w cz o ra jsz y m  n a  g ru p ę  kob ie t  u s iłu jących  p iz e d r z e ć s i ę  pi zez druty . 2 z  n ich  
które ' d o ł a ł j  p rze jść  r a  naszą  s r r o - e  pa tro l  aresztów  ił, zaś t rz y  k tó re  m e  
zdążyły  przekroczyć  d ru tó w  na skarei.  podejśc ia  patro l i  w  pobliskich za roś lach  
zniknęły ,

b a d a n e  kobiety je d n a  z nazwiskiem N as t ia  Krawczyic, d r u g a  Zofja  Szaba- 
ry n a  zezna ły  że są ni eszkankan ii  tiobrujsKa, a  m ając  k rew nych  no s ' r o n i e  p„i- 
skiej z p o w o j i  c i ę jk ć h  w aru n k ó w  do  życia w  ke sji S ow . ch c ia ł  - , w  Polsce 
z i in s .a l  jwać. N azw isk  kobiet,  k tó re  z p o w ro te m  do  S cw d eo j i  uciekły jrodać 
n ie  chciały, czy t e Ł n ie  Ui"iałv. S p ro w a d z o n a  fu n k c jo n a r iu szk a  do  orzeprow a-  
dzen  a lewizji  z n a la z ła  u Zosi Krawczyk w e w ło sa c h  zw in ię tą  k ar tkę  z a p isa n ą  
rosyjskim i wyrazami »Vyrazy te  o z n a c z a ły  ro z m a i te  p m d u k iy  o k re ś lo n e 1 na 
lioku c e n i ;  P y tana  Krawc/.yk co to  m a  znaczyć, o d p o w ied z ia ła ,  że nie w ic  
skąd się  Ho> wzięło.

Ze w zg lędu  n a  to, że taj*emuicze kobiety zezr awać n ie  ch c ia ły ,  za t rzy m a n o  
je  do  d a lsze g o  z b a d an ia  tej c iem ne j sprawy. D ochodzen ie  w  toku. vab).

Jeszcze o zabitym chłopaku na granicy.
O dnośrie  dr» podanej wiadomości w dniu wczorajszym przez jedno 

z tut. pism w sprawie zabitego ci.-roaka na granicy, otrzymu,emy wiado­
mość, że chłopak ów Szymon Czerwiński zosiał zabity na d .u t?ch  obok 
m. Komajsica, pochodzi ze wsi sowieckiej U^ły i że tegoż wieczoru szedł 
do  swego wuja w KomajsKU, Z powodi" niezatrzymania się na okrzyk 
żołnieizy , s ló j “. jeden z nich strzelił do  Czerwińskiego p o w odu jąc  śmierć 
na miejscu ( ib )

W y b o ry  w  B ra tn ia k u
W czora j o godz. 8 -ej odbyło  się 

w sali Śniadeckich U S. B. doiocz- 
ne walne zebranie członków Br. P o ­
mocy d!a wyboru now ego  zarządu.

Zebranie—rzecz p ros ta— zgrom a­
dziło olbrzymie rzesze studentów

Pzewodrriczacym został obrany p. 
A. M ardnow sk..  Prezes Br. Pom ocy  
p. Karnic'd złożył w imieniu u s tęp u - 
ląrego za.ządu sprawozdanie z dzia­
łalności. Przemówienie p. Kzrnickiego 
spotkało się  z oklaskami. .

W dalszym ciągu przemawiali 
przedstawiciele poszczególnych u g ru ­
pow ań  i koiporacyj studenckich, wy- 
suwaiąc zarzuty działalności zarządu 
Br. Pomocy.

O .ów ną podstaw ą ożywionej dy- 
skusj. okazało się uzdrowisko Br. 
Pomocy, Nowicze. Prezes Siow. Mło 
dzieży Wszechpolskiej, p Marjan 
Kowalski zarzucał fakt, iż g łównym 
i ogólnym d o s fawca uzdrowiska jest 
żyd. Z tego tytułu Br. Pom oc j  p o ­
niosła znaczne straty, gdyż wiele 
dostarczonych przezeń produktów 
okazało się niezdatnych do użytku. Tak 
r p  w  swoim czasie dostarczono Br. 
P om ory  większą ilość ziemniaków, z 
których jakoby połowa była niezdat­
na do użyiku.

Ooierając s ‘ę na wynikach pracy 
komisji rewizyjnej, wielu m ówców 
stwierdziło pomyślny stan kasy b r .

Pomocy. Podkreślone fakt, iż dzięki 
wydatnej pracy Komiietu, szczegól­
niej 1 jr dzten Akademika przyniósł 
nadspodziewane rezultaty.

Z brano olbrzymią sum ę jak na 
stosunki wileńskie, b o  ,’ oórą 30,000 
złotycn.

O g ó !,ia suma, j .ką rozporządza 
J n s  B r  Pom oc sięga 300.000 zł. 
Tak znaczny kapitał pozwata p row a­
dzić ow ocną działalność sam opom o­
cową.

Przystąpiono do obioru nowego 
zarządu. P ostanow iono  wyrazić u- 
stępującemu zarządowi oodziękow a- 
nie. Po  opuszczeniu przez zarząd 
sali przeprow aazono nad tym wnios- 
k.em głosowanie.

Uchwalono 150 głosami przeciw 
70 wyrazić zarządowi podziękowanie.

Głosowanie nad obiorem now ego 
prezesa odbyło się według brzmienia 
Stałuiu Br Pom ocy  jawnie.

Obrany został prezesem prezes 
Otcw. Młodzieży Wszechpolskiej, p. 
Marian Kowalski f Ł

Wiceprezesami w g łosow aniu  i o- 
brani zostali p, Zajączkowski (kom o- 
racja, P o ’on'a) i p. Urbanowski (M ło­
dzież Wszechpolska).

D rogą głosowania fajnego obrano 
dalszych członków zarządu i kormsię 
rew- yjną. Większość mandatów orzy- 
padło ’ na ugrupo wanie Młodzieży 
Wszechpolskiej.

E. Sch.

Z SĄDÓW.
Sprawa p o l i c y j n a  — Proces ucz­

niów—komunistów.—

Sąd O kręgow y n od  przewodnic­
twem y.-preztsa p. O w sianko rozpo­
znawał onegda ' sprawę funkcjonarju- 
szy V kom<sarj^tu p. p. na m. Wilno: 
s arszego przodownika Stanisława 
W ito w sk ieg o  i posterunkow ych Etio* 
tra Iwanowskiego i Piotra Firana.

Sprawa ta, będąca niejako dalszym 
ciągiem łańcucha spraw  policyjnych: 
Zaborowski — Kiedrzyński, Szolc— 
Pawłowicz wzbudziła ogrom ne zacie­
kawienie. Przez cały cz?s trwania 
przewodu sądowego duch twórczy 
całe« tej atmosfery jaka panowała w 
policji wileńskiej - b. komisarza Szolca 
jakooy unosif się nad salę imię jego 
niejednokrotnie było wspomniane.

Przestępstwa oskarżonych w tej 
sprawie me różnią się wiele od prze­
stępstw  Dopełnionych ptzez osądzo - 1 
nycn juz of.ceiów i niższych fukcio- 
naijuszy policji.

Pierwszy punkt aktu oskarżenia 
zarzucał im, że oskarżeni działając 
świadomie i wspólr ie s p o rządzili 
12 Xłl 1924 r. trzy protokoły o nie­
legalny wyszynk alkoholu u Abrama 
ourakosKitgo, E. O lejukow ej i L Lu- 
bockiego oraz że przodow nik W itko­
wski otrzymał od  O e jn ikow ej łapów ­
kę w wysokości 100 złotych.

Prócz tego pizew od s ą d o w y  udo­
wodnił że korzystając ze s t a n o w is k a  
s łużbow ego za pom ocą groźby ucis­
kiem wymusili od  A Studnicwskiego 
50 złotych. <

Niczależn-e od  tego Wdkowski 
ściągał od właścicieli s traganów na 
końskim rynku na swoją korzyść po ­
bory nieprawne,

Z zeznań świadków w y ja śn iło  się, 
że Witkowski zbierał w giudniu  1924 
t o k u  pieniądze od s łraganiarzy, rze­
komo dla komisarza oraz żądał w ó d ­
ki jako prezentu świątecznego.

Cały szereg tego rudzaju w y ­
stępków. tak zresztą p o p u larn ych  po­
dówczas w poiicji wileńskiej, zawa­
żyły na szali i jakkolwiek obrona 
(mec. Bajraszewski i M. Czernyhow) 
starała się przekonać o niewinności 
oskarżonych, sąd przychylił się do 
w niosku podprokuratora Sakowicza 
domagającego się surowej kaiy i 
skazał:

' W nkowskiego na osadzenie w 
więzieniu na dziewięć miesięcy, zali- 
czając mu siedem miesiecy aresziu 
prewencyjnego, a Iwanowskiego i Fi- 
rana na miesiąc więzienia każdego 
zawieszając tę karę na lat dwa.

Wobec tego. że przewód sądowy 
zakouczył się późno w noc ogłoszę- 
nie wyroku nastąpiło w dniu wczo 
raiszym.

W  ten sposób  zakończona zosta­
ła ostatnia sprawc karna— policyjna z 
cyklu Zaborowski—Pawłowicz—Szolc.

(W

W  dniu 18 bm sąd okręgowy 
rozpozna spraw ę uczni-komunisiów 
ze szkoły im. Pezeca. Sprawa ta fako 
polityczna odbyw ać sie Dędzie zapt-w- 
ne przy drzwiach zamkniętych, (b)

Z Całej Polski.
—  P o w i a t  k a t o w i c k i  p o d  w o ­

dą. W  nocy z 6 na 7 bm w sposoo 
dotychczas niewyjaśniony pęki w Byt- 
kowie zbiornik wody, zaooatrujący 
pow. Katowicki i miasto. Zalało pola, 
drogę i gospodarstw a . O  sile w o d y  
świadczyć może fakt, ze pęd strumie­
nia przerwał rr.ur 20 mtr. długość: i 
2 mtr, szerokości. Rury rozrzuciło na 
szosę na przestrzeni 100 mtr.

Okolica wygląda jak po  klęsce ży ­
wiołowej. Drugi zbiornik nie nadąży 
zaopatrywać pow ia tu  i miasta, wo­
bec czego posłano ua miejsce w y­
padku inżynierów i drużynę która 
natychmiast wzięła się do Drący.

:-at» .-i n B a £ 1  w £ 1  m.

czy jejteS monWEM
L. i). I». P.

Filozofja Proboszcza.
Reduta: Ew a  — Komedja w  trzech

aktach Jerzego Szaniawskiego.

P rze d s ta w ien i  Ewy  nasuw a ref­
leksje, z wiązane , z zagadnieniem re­
pertuaru  Reduty. Wiemy, że zasadą 
jej jest dawanie u tw o ró w  autorów 
polskich, jakkolwiek kierownictwo te­
atru nie wyrzeka się arcydzieł tw ó r­
czości dramatycznej obcej, narazie 
wprawdzie nie tykając jej (oświad­
czenie p. M. Limanowskiego na jed- 
nem  z zebrań). Na*om.ast ma^ąc do 
w yboru  dobra sztukę polską i doorą 
ebeą w jb ie ra  rodz mą, słusznie aając 
p ierw szeństw o  twórczości polskiej, 
pozostającej na poziomie twóiczości 
zagranicznej.

Cnwaieona praktyka ta o  tyle w y­
wołuje trudności w z ^ to so w a n iu ,  ze 
w spółczesna twórczość dramatyczna 
polska nie grzeszy zbytniem bogact­
w em  talentów (w czem się nie róż­
nimy zasadniczo od  zagran.cyj, n a ­
tomiast nie mamy pod  dostatkiem 
tylu autorów, św.auomych sztuki i 
rzemiosła teatralnego, co piśmiennict­
wa obce, francuskie przedewszyst- 
kiem.

Stąd ow e trudności: niejeden au*

u v  ob :y ,  rów ny talentem D o lsk ie m u, 
a 'b o  mższy oa niego, prześciga pol­
skiego św a d o m o śc .ą  sw ? g o  rzemiosła, 
znaj 'mością sceny i teatru, a przez 
to  w  wyniku stwarza repertuar t, zw .  
przeciętny, średni, będący chlebem 
pow szeunim  tylu teatrów

Dto naprzykład Szaniawski. Z asłu­
gą Reduty pozostanie, że autora tego 
udostępniła szerokim masom publicz­
ności teatralnej, wydobywając na d e s ­
ki sceniczne komedjopisarza o  nie­
przeciętnym talencie, dalekiego od  
banalności i zdaw kow ości taemieśl- 
ników teatralnych. Ale właśnie na 
przy kła izie Szaniawskiego można b y ­
łoby dowieść, czem jest niższy od 
medorów nujących mu zdolnościamt 
au to rów  francuskich, w  czem im u- 
stępuje pom imo warunków dużo 
szczęśliwszych dla tak pojętej kon­
kurencji. Szaniawski nie zna techniki 
teatru, nie umie częstokroć pos*awić 
zagaemienia, nie zaw sze sob>e szczę- 
śl wie radzi z konstrukcją sztuki.

Jeżeli pobieżnie tylko przyjrzymy 
ssę treści Ewy, skonstatujemy odrazu 
nieporadność budow y tej sztuki i 
n eumiejętność rozplanowania idei* 
Miejscami wywołuje ta sztuka wiaze 
nie jakgdyoy autor św.adomie chciał- 
zatracić linję rysunku i zatizeć wyra-

zirtość charakierćw, rozw-ój zaś t. zw. 
akcji (nie tylko w sensie t.zw. fabuły) 
pokawałkować i meuzasadnić

Ni.: wiem jednak czy w -ntencjach 
komedjopisarza może tkwić św iad o ­
mie tego rodzaiu dążrość, bez w yra­
źnie zaznaczonej intencji. Nawet 
u  autora tak lubującego się w ale- 
go.jach, symDohce i tęsknocie za 
cz u u ś  nieokreśionem, jak Szaniawski.

Treść sztuki jest bardzo prosta, 
zagaanienre jednak jej p rzeprowadzo­
ne bardzo n-eumiejętnie. Akt p ierw ­
szy nie jest bynajmniej tern, co zw y ­
kliśmy nazywać założeniem sztuki 
C iie w  akcie drugim występuje za ­
gadnień1 e psychologiczne stosunku 
człowieka do niewiasty (tak, me m ęż­
czyzny ale człowieka, jak chce Pismo 
święte) o tyle akt pierwszy właści­
wie jest założeniem, zawiązaniem 
intrygi dla wcale dobrego, choć sta­
rego w swej „ideowości* i liczące­
g o  kilkaset lat od  czasów  Mikołaja 
Rejs Rozprawy—zagadnienia stosunku 
wzajemnego wsi, plebanji i dworu.

Wynika z tego, że akt pierwszy 
dla konstrukcji zagadnienia j nie ma 
żadnego znaczenia i jest w  znacznej 
mierze po  to, oy sziuka posiadara 
trzy akty, publiczność zaś zapoznała 
się z osobam i komedji. (Nawiasem

wtrąćmy, że w  starej komedji czyn­
ność tę wykonywały osoby sztuki, 
opisujące Innych bohaterów, jak na- 
przyklad Pustak i Świstak w Fircyku 
w  zalotach  Zabłockiego).

Ale ledwieśmy o to  zapoznali się 
z nowem zagadnieniem (jakgdyby 
akt drt gi był początkiem nowej sztu­
ki) gdy naiaz akt trzeci już przyrto- 
s nam nową treść — całkiem wy­
raźna satyrę społeczną na starych 
przeoslazncie'i d w o ró w  naszych i na­
szych działaczy narodowych w  ro ­
dzaju pan? Glebowskiego, który kie­
dy przemawia to zaczyna o d  słów 
«,d i ojczyzna®,., (daleki jednak od 
Mickiewicza).

Dlaczego to się dzieje, że zaga­
dnienie zostało Dostawione i „roz­
wiązane" w  akcie drugim, pierwszy 
zaś i trzeci traktują o  innych m ater- 
jach? Przypus: izam dlatego, że kwint­
esencja filozofj‘ autora, (wypowiada­
jącego się ustami wciąż zakłopotane­
g o  księdza proboszcza) polegająca 
na twierdzeniu, iż często dla Ewy 
naieży zejść z orostej drogi, choćby 
prowadziła do odkrycia ger.juszu, że 
kwintesencja ta jest za uboga dla naj­
prostszej filozofji W  wypadku tym 
jednak, drogą... Krzywą jest nienaru­
szenie ogniska dom ow ego, mezamą-

ceme błogiego kwietyzmu estetyzu- 
.ąceec snoba.

L ważny czy;c.ińk uw ag tych 
spe .trzegł zapewne jak mi łatwo by ­
ło dowieść słabości konstrukcji tej 
sztuki. O baw iam  się, że w yw ody  m o ­
je są wywalaniem drzwi otwartych, 
boć autor porr im o całą powagę t-ak- 
towanegc zagadnienia, w gruncie rze­
czy chciał m o le  sobie zlekka zażar­
tować.

Przypuszczam, (jak o  tern zresztą 
już napomknąłem), że au to r św iado­
mie niedociągał poszczególnych par- 
tyj komedji, świadomie łamał jed n o ­
litość charakterów i świaaomie zaiu- 
szował zagadnienie g łów ne — by 
s 'w orzyć wrażenie czegoś beznadziej­
nie pustego  i bezrreściwego, jakiś 
mały zaściankowy światek ludzi nie 
wiedzących czego chcą i dokąd dążą, 
ludzi c* zatartej linji życiowej, rzą­
dzących się nastrejowemi odruchami, 
politowania godnych z górującym 
nad nim, ksipdzem proboszczem, 
który w  ciągu długich lat osiwiałego 
sw ego żywota, doszedł do  wniosku, 
.2 Inny jest Bóg którego pozna! w 
ciągu śięczonych lai s tudjów nad 
teologją, inriy zaś B óg : , którego p o ­
znał w  życiu wśród szarej masy lu­
dzi prostych Stąd jego fiiozofja, iż

dla Ewy częstokroć irzeba zejść z  
drogi p ros łej, by kościół był w  stylu 
narodowym  (zrozumiałym dra mas)... 
a żona została przy mężu.

Jeżeli jednak stworzenie taniej 
sztuki nyło intencją autora, to  czegoś 
tu w  niej brak ,. <

Reżysetja Reduty polraklowała ten 
u tw ór «zapoważme», nie wiem dla­
czego kładąc akcenty dramatyczne 
iam, g d J e  wystarczyłyoy meiodrama- 
tyczne.

Z przyjemnością konstatuję, źe do 
taK ustalonej koncepcji reżyserskiej 
nie wyobrażałbym Sobie innego prze­
prowadzenia jej w grze, innego wy­
konania (z wyjątkiem może roli Ja- 
szczoida). !

Ciekaw jednak byłcym potrakto­
wania Utworu w styiu wybitnie ko- 
meujowym, z odpow iedniem  stuszo- 
waniem efektów ctramatyczno-nasuo- 
jowycn, a wysunięciem pierwiastków 
saiyryczno parodystycznych tkwiących 
w  komedji. Zwłaszcza źe ton ten 
poddaw ał i rolę w tym stylu znako­
micie przeprowadził gość  w arszaw ­
ski p. Władysław Staszicowski.

Strona dekoracyjna, jak zawsze, 
bez zarzutu. *■

W. Piotrowicz.
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Przemysł bawełniany 
w oświetleniu ini. 

Landsberga.

K R O N IK A  M IE JS C O W A .W  omawianej broszurze spotyka' 
my tablicę po tów naw czą potwierdza*
,ącą powyższ. iw,< rżenie. -  T  wo ro ln icze  w spraw ie

nź. I f t n d s b r e  ws Szuje dalej, że U z y sk a n ia  k i c d y ió w  a  . e i e  
obcążen ia  socjalne zwłaszcza z po- 3 • •

UZWĄRtEK

|  |  Dziś

Lucju»z« E 
Jutro 

Oaudenl L

Wscu. u ,  o g. 7 ra 23. 

Zach. sł. o g. 4 m. 10

Ciekawe odkrycia z cza*
as /g n o w a ł  w dniu wczorajszym S Ó W j S t i e n k l  R  i Z I f  - . .
OC.216 zł. 21 g*. dla \ instytucji CO- KISZYNIÓW. Ni-zwyktc ciekaw* odkry- 
brocry.inych m Wilna, jako  resztę cje historyczilt łltzyili, w dniacli wl|  
zapomog. za m-c styczeń . zaliczkę tóaIfin Stc an -scr ? p ł o d z ą c ,  *
a conto  należnrj za ,„-c luty r. >  m  lie8cia Brtder. Przed d m .r f

U R Z Ę D O W A  g r a t u  m i - e j ś k S  j l k  w tó a ć T c y f ł  Ldal s'8 c ‘ “  8wymi ao ,aSU w
UUC.4 ZCUU. s o c ja u r  r w « S M  * , me-|J o ra C y jn e . Stwierdza,4C, 1  W0 - ~ ( b )  K o m i t e t  WOjeWÓdZKl niżej podanych kmemaiOgrar miejski j * " m a l e z T i  T k o ^ e n ia c "

ln t  Landsberg! nap-sał b roszurę w o d u  kasy ch o ry d  są  w y ją tk .w o  je w ó jz tw  j Wneńsk.e posiada do  18 w y c h o w a n i a  fi y c z n e g o .  zg o d n ie  cieszy si# dość dobrą  frekwencją. /  ' Dudett0 V' udelku znal y-.łr 
zawieiającą uwagi w sprawie zachwia- w Polsce znacz .u, w loszą  nowiem  nieużytków, tak zwane zaś u- z tozporza dzemerti Rady Ministrów z C a  załoten.a kinematografu przez , , ■ f  mnnW l  dwa ilstv
n.a się przemysłu polskiego w dniu M  P/o< od zarooku robotnika (w  £  w r ,aCJnej , ^  rzęści r 6 # . dnia 25 IV 1025 roku w przedmiocie Magistrat t. j. od  4 czerwca r. j b  s ę  T J l n l e  nie mo.li
kryzysu, w ydaną w  b  biioteoe C o- tern faoryka 5 p oc, obo*uik . 5 n . wymagają pow aż tych meljoracyj, u tw oizem a raóy naczelnej wycnc wa- do  1 stycznik rb. liczba osób, które cif .  nin1 dn . rn
spouerczej Polskiej Al. Jackowskiego p o c )  Ten sam robo n.k m a ł  po , źe $w jadcm ość tego stanu rzeczy ma fizycznego p*z>sposobienia zw ied’ łv Dowyiszy kinematograf wy- J  telJ L  k irv ' ‘ lłast pozna ' [e 

In t . .L m dsbeng , ja.co b. Dyrektor j r z e d n .o  znacznie lepszą o  , * ę  Ie- . . ód  ^  sl0lll,k W  rtieth a , w ojskow ego powstał w Wilnie Ko- nosi 25b.32f osdn, w n,-cu styczniu w i l T l n
Dyrekcji Wileńskiej K P oObrze jes j a r s k ą  w ->?p talach należących . . .  ^ w s z e c h  na (czego do w o c m  są pow - m.tet Wojewódzki. rb. zaś -  50 051 osoby i od 1 do 8  ̂ 1  St fl a  kadna i
znany w naszym kraju; oDecnie jest fabryki i i 1 kaszta na ę opiekę y- * s tające ńrmy meijoracyjn* i zawiązu- Prezes rady naczelnej powierzył lutegc — 8 128 osób  C-yfrj pów ^ż- h-^ach ly^  ^  . R ibwódcy wifoktf:
J^ e k to re r  jednej z największych fa- si y zaledwfe p0,(?wę te^ o . P '  jące się spółki wodne), Wi edskie»-wo kierownictwo komitetu wojewódzkie- sze odnoszą się do  osob, które opta- H. . Ba8urmanow . zt>ieez Jo
bryk ticackich w Polsce, m.anowicie rnaja kasy cnorych. W C zech |S łow ą- Irl(C zwró '>ło się do  państw ow e- eo  c  o  W oiewodv u. OJeieidowi cały wstęp. „ 1 Basurn-nowi, aoy g
Poznańskie o. Nie wchodzi : w sń cji która jest n a ^ ą  na PO= s z m m  Ma,iPnowski m T ^ ó f y  jSico przewo- W O JS K O W A . S
wiane mu zarzuty, siw ierazićm usimy, konkurentką w przemyśle raw ełn  a- rwow am p , ia tfioiewódzrwi Wi- <jni'za v i ć wota* do  urezvdiumu ko- D , P ^ P 15"11 JedneS° łlsl“ zdZ h W
źe na obu  stanowiskach wykazał nym wołary c o  Kas cho  ych w y w -  feńsk?e&o i  N o w ó a I5 ^ t 20  p e ^ n e i  m ^ 3 L Ł i a t e  óś^bv  ! -  U n o r m o w a n i e  W ejśc ia  n u  R a u ^ u n y  pod drzewem dokładnie atuSfać.
olbrzymie zd o ln o ść  organ,zacy ne i « ą  zaiedw.e 4 proc. (połowa fabry- k^° ■ -d“ueu e minowych Z ram?ena D O  h pułk F o p c  ĆT i )rz®c d3a z w a r t y c h  Wobec tego włokUnt. Vrooii do -asu
administracyjne Stąd broszura iego ka, połowa robotnicy). . k ru  t tó  I  mzezn Jz o n y c f .  w t i k u  w ica i z S e n i a  K u r a t o r Ł o k r Ł u  '  orkteStt* w o j4 k .  N ś  * k w a n t a .  Euaieźl'
pfe tylko ze względu na temat, ale Ostatniemi cz^sy w e lu  t  e2ay^ ^  ,iaP J e ^  melio?acvinc. j S k o W e l ^  d - r t  F ć d X * i c » f !  Prezesa DyrcKCj. ^  u,otr„e , t  « ze  Jeunc mieaZi ,nf naczy
na osobę autora, gwarantującą zna- ekonomicznych wskazywała na o. i c z Jan jem Wileńskiego t wa rolni- ramienia l rzędu Wojewódzkiego p. W ilenskuj w sprawie urmrmo- “ >e Ł 5 złotem! monetami, oraz muełito t
jomość przedmiotu z« ługuje na zakłady przemysłowe oraz uprzemy- " S ie j  ‘en S o s ó b  r o z i a  w T  Dwoi akow skiego S f T  Vr\ ]ŚCIa d,a zwart-vct‘ oc*d2ia'  “stam,' R ,r 'n‘ 1 6asurmau. Z HstrW tycauwagę s ło w io ie  majątki ziemskie ptacą do  jedyme w en >poso mo a w i.  uw o.akow sl .iego ,  . łów  , orkiesn rf0jskowych na peron «s«*»o s.ę, ie w r. 167! Stieńka Ratitr zo-

Pizemysł tkacki nalety  do  naj- kasy chorych w ęcej n u  P ° da^ u  b S ^ D O Ś l e d ^  r / -ada.niem Komitetu będzie sze- „w orca  gen. Pożerski wyda* tozkaz, ^  I obity przez reguumą' armję Jerzego
znaczniejszych gałęzi przemysłowych państwowego Z w a c m o  -eż uw agę  P W oiew ództw  w'Lchc 4nich bo- n,C ,del w y.c h o 'va '1,.a ^ y c2neg»- > mocą którego ma być kaźao ra io w o  Ba.iatiuskiego. Wskcteu - tego poleci* on
w  Polsce i w  £23 r. w na .zym tK s na to, że w kasat h chor :h personel ® ^  skutki n o a-  PLZysp0SD ll ,i " 1* w o .sk o w .g o  do  pow.adom iony zawiadowca stacji o  uwym aowóacoai wojskowym, .by nd.l«
porcie odeg-ywał wybitna a ę. W  administracyjny jest 4^-knotffle lub  ^ , ^ o ^ ó b ó w  zvbkfee o  ?  H i t  , ° I ? l  * s p ó {praca na m ającyrr przybyć oddziale lub o kie- Sl« 0E * re«ztk*mi swycn wojsk naa Dóa.

 „f.. _ i .  1 mpiiurrnPun dalenia i bralco SPOSODCW szyoKiego tym nolu z Władzami państwowymi s tr7P viK, nrTf., l 'nm cnH . u n ,  . do

Itste

Łodzi według p Landsberga mamy 3 - k r o tn i e  liczr lejszy od medycznego. por&zumiewania się z W arSzawą zo- i 'sam orządow ym L■> tym polu z wiadzami państwowym s trze tylko piz<=.z Komendę Miasta, d°  p ^sk. i do Turcji.
Wejście na peron ustalone z o s ta -  u ° Turcji miat się cofnąć Basu>-man.

wych, Pozatem fabryki: Zjednoczone stwa r r a c y  uu Locpanameniu - p  cn n sn h n o śn  zaznaczyć nale- U ł , '
Z a k ł a d y  Scheibser i G r o h m a n ,  sp akc. Zarow ia M ,r„ s te r s tw a  Spraw Wew £ J \  _ ar \ , ^ i leńsk icm  /L . ~ sia‘ ' ao/  . żackiemu udap się przedostać za Dmestr,
1. K. Poznańskiego, Widzewska i nętrznycn. Ich autonomja winna być rnlnirzpm meliotavVina  ̂ ! J,-, e z n a n ' a  °  z& pasaci . uszcz« w  s p r a w i e  l ic y ta c j i  czy też powrotu tego nie zdoła! już wyko-
Szlosserow ska  Manufaktury posiadają na iat kilka zawieszona Kasy zastę . ^  ,LZ^  ld < wĴ d . a r t y k u ł ó w  s p o ż y w c z y c h .  U -iąd  k o n i .  uom enda  O h  War. podaje źe uać, nie wiemy. Odnalezione przedmioty 
około 50.000 wrzecion dla produko- pcze, których domagali s,ę przeasię- z*rc‘es“ r D0Wstala ^^ i^w ódzk i  wydał soecjalne rozpo- w cm.u 16 b. m. będą licy.owane dowodzą jednak, ze kozacy Razina znajdo­
wania cienkiej przędzy od Nr. 60 do biorcy i rooomicy winny być w pro- ^  ' 1 y , v  Rządzenie, w  myśl którego wszyscy ko ie z 13 p u ł ,  23 p. ut. i 3 Dak, wal. sie na beosarabskierr terytotjum
140, importowane a j tycnczas  prze- w adzone na mocy porozumienia .o- °  °  "pimli:a n h ^ r około handlarze wileńscy obowiązani są w zaś 19 b. I, 5 i 6 p, p. Leg., 1 pap  _________________ ______
ważnie w Anglji.tnie w Anglji. doidikuw z piztusięoioicami t w >tn a  - tonow ych  . J  >Micaiąv.« ■ -  ----------------

Podczas wojny przemysł łódzki sposób  winny być likwidowane. 4 p ** (b\ '  i składać w Kom.sarjacie Rząau zezna- — Przyjazd gen. Berbeckiego. — W ie lk i raut. W  salach Pała-
pomóst dotkliwe stnity wskutek re- Zmniejszenie wydatków kas chorych ira o  zapasach artykułów żywno- Dnia 11 b. m. przyjeżdża do Wiina Cu Reprezentacyj i tgo  odbędzie się
kw-ZYcji su row ców  i t o w a r o w  oraz musi iść w parze ze zmniejszeniem — (x) Z ta rg o w isk ;  P o  rarsk .ego. W. sciowych. v, sp .aw ach służbowych gen. dyw  on. 15 lutego r. b ^  pod łaskawym
najcenniejszych części maszyn. Oprócz obciążenia, J  płacono od M .E J łK A  Bcioecw Leon dca D. O. K. 111. w  protektoratem pana ministra Raczuie-
iego pon.esiono olbrzymie straty w Nasze warunki k-edytowe są | _ 25) % bydła ro a, ego 9, szt. Dł»c. — (x) Za tw ie rdzenie  uchwały Orotjme. (db) wicza 1 pani Jadwigi Raczkiewiczo-
Rosji, gdzie przedsiębiorstwa łódzkie dz-ś anormalne, Z rd e 7 przemysł nie od ioozł. do’ssn zł.j świń 130 szt 30 zł — Rady M e i s k i e j .  Wojewoda Wtleń- P O C Z T O W A . wej wielki raut z koncertem na uo-
postadały własne skłaay towarowe, wytrzyma kredytów 5 proc, miesię- 275 zł ,  cieiąt 203 szt. płac. od 14 zł. do 20. ski zatwieruzi1 w  tych dniach uchwa- — (x ) W ileńszczyzna nie ko- c h ó d  instytucji „chieb .ozieciom*', 
d u t o  należności wśród odoio tców , cznie. - (x ,C eny  r v b  w  h a n d lu  detalicznym  łę  Rady Miejskiej powziętą na po- rzysta  z  poczty l e t n i c z e '  W  Współudział w  koncercie łaskawie
wkłady bankowe, a naw et własne Bank Polski przedziela Bankom w Win, e, w dniu wczorajszym pocono r a  siedzeniu w dniu 28 stycznia r. o. siyczmu r b nie sprzedario w urze o b 'eca,i- znana i ceniona śpiewaczks

wykorzystywują J ą  -ila rynku wileńskim dotyczącą sprawy uregulowania g o -  daoh pocztowych OKregowtj dyrekcji P- Zoti* Wyleżyńska i juz znanyplnnracje bawc.mane z urządzeniem waiutę, a te 
d o  oczyszczania bawełny.

Na błędy naszej reformy waluto-

. . j    . 0, , „ nn,i,, 9 7s ar — 3 zł - - j u au i  pucz 10wycn OKręgowei ayreken f'- “  11 1 juz znany
innych cęlóar; przemysłowi zaś przy- * f  # ± 2  ż». ‘esz«że -*  d / ,n  hanalu w w kładach gospodm o- wileńskiej ani jeanegc znaczna opłaty Wilnu kwmtef w o so b ac h ’p. Kleck.e’j

Po w oj-.e  araemysł ó w  szybko nosi, wielkie straty wskutek m .o t t^ y -  2 zi' : 3 zl, słeiawl -  2  zK50 gr. -  4 z% szynkaiskich w Wiir.ie. ola korespondencji wysy.anej c o g ą  j panów  Szmidta, Jegiera, Saln.ckiego
się o d b u d o w a li  w ly23 roku w w,elu mania walu'y na czrs iuo m eotrzy- sandacza od 3 z ł —4 zł., stynka pj 1 zł do — (x)  W  s p r r w i e  l o k a l u  d l a  lotniczą, co jestdowodem  że i ia rJc l l i  - Stępińskiego.
sw ych gałęz-ach przekroczył normy mania wogóie. •• łjt j Tz‘ drubne ryDy &d 1 z l  20 gr’ ~  p o s t e r u n k u  p o l i c j i  r z e c z n e j  w  przem yśl kresowy nie k o rw sN  w-ale Początek koncertu punktualnie o
przedwojenne. Bank Polski »fziela kredytów Z W i ln ie .  W związku 7  utworzeniem : udogodnień przesyłania kbresp 0.1- &odz- U -e j wiecz., komec zabawy o

Pan Landsberg twierazi. że okres przemysłowi 1 , ictwu nie bezpo- — ^  H a n d e l  i p r z e m y s ł  źy Pr7 2 Komendę Pol. Pansiw. miasta dencj połączeniem powiefrznem. Nad- ^ o d z - 5 1 pół rano.
inflacji przyntósł temu przemysłowi średnio, a przevvażuiep asredni□ pij.ct dow rsk i w  W ile ń sz c z y ź n ie .  Zgo- ^  .n ic --posterunku pc  ićji rzecznej, mienić należy, i e  korespondencja z Bilety w cenie 5 zł. i akademickie 
o  rom.ie straty. Twierdzenie to na- banki, co po ara ta  1 tak wysok k e- dnie z wykazem ■ danycn statystyce- który będzie m.ał za zadanie funkcje obszarów w ojew óaztw  w schoat tch P0 ,3_zł. są do nabycia u pp gospo-
ieżałoby zakwestionować. O dbudow a dyt w Polsce. _ n yCh o  rozwoju nanalu i przemyśiu nadzoru nad  p o rzadkiem na w odach kierowaną jes ' do  Warszawy, a stam- dyP * gospodarzy rautu

Wileńszczyzny. zebranych przez zwią- Pobocznych, patiolowaroe wybrzeży, tąd d ak j  kursami lotniczym w kie- d o -Wti?
zek kupców żydów, w obecnej chwili miejsc kąpielowych, ratowanie toną runku *_wowa, Krakowa, Poznania, R J Z N E .
przemysł wileński pracuje w  rozmia- cycr i t. p., wyłoniła się konieczność Pragi Czeskiej, Wiednia, Paryża ito. P o d z i ę k o w a n i e .  Zarząd Zwia-

2 —3 proc, przedwojennych. uzyskania odpow iedniego lokalu dla > > zku Poiaków z Kresów puzaK cdo-
, Portfel wekslowy u rejentów w  wspomnManego posteriKiky. Por.iewai Z E B R A N IA  i O D C Z Y T \  . nowych wyraża swą głęboką wdzięcz-

Wilnie obejmuje 75 proc. protestów M. ,em‘ odpo#iedniein na ien cel «— P o w s z e c h n e  w y k ł a d y  u n i -  ^ an‘ ^ ai|ńskie«' za bezmteresow-
 ---------------------------- . —- | , Wilno posiada 75 przedsiębiorstw P°mieszc£eni.ęiją jest u d y n e k  n t  w e r s y t e c k i e .  W e czwartek dnia udz ' e*en 'e lokalu w dniu 3 lutego
rek przyznanego kredytu dyskonto styczny pi iykład przyiacz* au or co  na każdych 1000 mieszkańców, pod- brzegu nj:, w kiorvm mieści ta się 1; lutego 192C- roku  o  Godzinie 1 w  celu 1 z ^ ^ n i a  Konceiti J
w e  go przem \sł  ów  wykorzystał do  zaprowadzenia na fabryce o z‘ czas kjedy L w ów  ma ich 60—a Po- w s ^ " n czas,e s t a q a  ,a tunkow a b - 7-ei wieczorem w Sań Śniadeckich zabaw^ d 9chód z których przezn?-
i f i  m a  n j7  miiinnńiu marpk r-Tuii sfi nanskie^o zastosowania pracy w  zna^ 3 ^ »y'ko W arszaw ’ 54 rosyiskiepo towarzystwa ratowania i r d  __  .... „  „ czonv ipeł na nr.mnn

Podczas gdy na każde przedsię­
biorstwo wypada 130 zł. podatku,

leżałoby zakwestjonować 
bow .em  przemysłu włókienniczego
odbyła się właśnie w okresie inflacji w ei na naszą z*ą poli lyKę podat«o
przyczem ów  przemysł ko rzysta ł z w 4 * przemysłową wsk Z'ije mż. ^  ̂ .........................  ......
olbrzymich kredytów Stan kredytów Landsberg. N a jw ę ej jeanak m ej c» rze 2 — 3  proc. przedwojennych,
przemysłowych w PKKP (salaa) z dn. «  oroszurze swej poświęca szkodm-
31.1 1924 r. y. mujonach marek wy- ctwu ekonomicznemu naszego Mmis-
kszuje, że z 24397.189 miljonów ma- terstwa Pracv. Bardzo charaktery-

20.934 947 miijonów marek, czyli 86 nunskiego zastosowania pracy 
proc. przyznanego kredytu, co stano- tkalniach na 4 ch rrosnach , co
wiło 55-2 proc. kredytu przyznanego zwiększyło zarobek robotr.ic 25 uiuiaivvu w ,.jaUa . . .  
w szystkim  wogóie gałęziom pizemy- p oc. więcej' mż przy pracy na dw óch uprzemvsjo w jona ł 0 j £ p jaci 
słu  w Poisce. P izsz długi cza3 prze- krosnach. W y w .ła ło to  jednak strejk d ^ je ^ j8  
.nysł w tók^m .czy  pod wzglęaem kre- robo tt .^ow , który został szczęśliwie
dylowym n ł  uprzywilejowany. Pol- GIEŁDA WARSZAWSKA,
ska me miała wyrób.onego planu go- iaz* 5 -Ie w , *vnnisrerstwie i^racy,
spoaarczego . CbtrdziLo o  zalrUdaie- -  lecz. następnie M imsterstwo Pracy 10 lutego 1926 r.
nie robotników i to  uawało się naj poda ło  swych u rz jd n u o w  ! wytWo- »ew U y f waluty:
»a wiei Oaiąg” ac D zez o d b u d o w ę  rzyło kom ikę ola badania stanu za ro- 
większych fabiyk, przyczcm nie wia robotnic obserwujących 4 krosna, polary 
uwzględniano czy w zmienionych wa- Praca bow.em  d d b y « a  się przez m o- Ho)aJtldja 
runkach Połski te zakłady przemysio- *ory mechaniczne 1 funk, je robotnika! j.ondyn 
w e 'cpow .adają  ,ej potrzebom bar- sprowadzają się do  obserwacji Bada- Newy-York 
dziej niż inne. N.e chrę  tw.erdzić nie zapoczątkowane p n e z  Minister-; 
przez to, że przemysł bawełniany w s MO Pracy wznieciło tylko n, pokój szwajcat-ja 
Polsce przerasta nasze poirzeby. i p o  n.e -enii w ś .o a  robotników. stokholn

Pomimo unadKU pożycia ' wyro- GhceUSmy praw odaw stw em  spo- Wiedeń 
bów  oawełnianych w Poisce, n a s z  łecznem zaimponować światu, zao- błotny

zale

Tranz.
. 7,30 

3 i,25 
292 uO 
35 56 

7.30 
26 85 
2 ’ .81 

141) 65 
19560 

102.75 
29.50

S p r r
7,32 
33.33 

293,33 
35 52 
7.3 2 

20,91 
21.66

141.00 
196,oę
103.00 
29.57

K u p n o .
7,28 

33,17 
291 87 
35.61 

7.2 8 
26,79 
21.56 
140.30 
195,11 
102.50 
29.43

Papiery wa rtościowe

s.ają obecnie zdobywane przez prze- Pc tow cr ’e lub lekceważenie ze s 0 - 5  proc listy zast. 
mysr oialski. wykazujący daleko ny obcych. . . . .  Ziemskie przeciw,
większą żywotność i zdofność przy- Wł. Stadnicki.

23,30 23,75

Francji1 - -
rów no  w interesie władz gdm.nistra: ”  WŁ ł '50 d , miod7ieżv Laerand, p, W orot;’ńskiemu i p T c h o -  
cyjnych, jak i w imeresh miasia 1 20 o r n o w i  za Bezinteresowny udział w
w ooec tego, że KonendŁ Woje wódz- _ J  Z e b r a n i e  Koła Bib lio teka- k o [»cercie, jako też D ow ódz.w u 23-go 
na Pol Państw, n.e dysponuje żad- r z y  Z ar2 j Ko a W i ie ń tk ie o J Z w ,a . pułkBf Ułanów i a  orkiestrę, oraz p. 
nym k.edytami na w ybudow anie 2ku Bib|jotekafzy Poiskich nfzypomi- Wellerowej ja  kwiaty, i łaskawym 
chociaioy prowizorycznego pom.e- na Sz Członkom 'Koi a, Źe dz  ś, we g ° sPody f p m  i gospodarzem  zaiswiet- 
szezema d.a powyższego posienm ku c ,wariek( 0 g o d zCó ej wiecz. w gma- or^ ar lZa-ję. ^aoawy Bog 2apła6
p. woj :woaa wileński zwrócił się do Ciiu Bib ijoteki Publicznej i Uuiwar- T  :  C-amina z  6  klas. Ternjin
p, prezydenta m. Wilna z prośbą o syieck,ej (Uniwersytecka 5) odbędzie P ^ ł ^ w a m a  godań w sp iaw ie  egza- 
zarządzeme oddania omawianego bu- s wall{e uo -ocznz zebraij ie c ’ łon .. m inu z kursu klas 6 e notatce n 7 - 
dynku o. ros. towarzystwa na po- K itV szej w numerze z dn. 9 b. m został
trzeby policji pańs tw ow ej miasta Porządek dnia; 1J f Sprawozdanie ™ ^ n 'e wydrtńcov«ny. Podania m usZą 
2 ,  N 7 arządu i Komisji Rew.zyjnej za rok składać do a n - 2C g<. lutego b. r. a
&  — (b) spraw a zb io rn ika  ben- 1925. 2) Wybory now ego  Zarządu e 10 ° ' £ °  co niniejszerr prostu- 
z y n y  p r z y  uk O r z e s z k o w e j .  Za- i Kom.sji Rewizyjnej. 3) Oaczyr p ,erry-
rządzeniem p. W ojew ody WjLńskie- dyrektora dr. Stefana Rydla p. t. TEATR i MUZYKA

— 1 :atr Polok!. Wieczór fragmen­
tów oueroi ch.  ̂W sobotę '3-go |4tego

wymaganego przez sti i tu t Jllj ' tjZlr wie«zor fraam-ntćw Operowych 
-  S b  - w ńeioracjacł- i kostjumach p rc ?ram z.w»™W  sWaa komisji weszli: przed- ąuorum  (1/3 czlonKOWj następne ze- Z  “ S u s S  On,^inm‘al h‘cProgran Zawier“ 

aw idcl magistratu, Komisarjalu Rzą- bramę odbędzie się w godzinę póź- .Faust* — Projot "i Scjna°
Hi t  H f n n ł i c l n  o n ►« nr- ro W / _ • r . 1 . . « 11 1 r* _

stonowania się do nowych w arun­
ków niż przemysł łódzki, tęskniący 
do rynku rosyjskiego i przejawiający 
małą aktywność do  przystosowań.a 
się do rynKu polskiego 1 zd o b y w a­
nia innych rynków

Z n elicznym wyjątkiem jak Wi- P re^ s 
•szewska Manufaktura, która po spa­
leniu odbudow ała się przed kilkoma

Posiedzenie Rady Miejskiej.
W  dyskusji nad budżetem na r^k wiceprezydent Łokuciewski i

scera z listem, 2

d u f wydziału samorządowego, Vroje- n ;ej I będzie ważne bez względu na .Madame Bcttertiy*—sceny 2°Joakt"! Udzia 
wództwa, wydziału bezpieczeństwa, liczbę obecnych. Wrą: V. Krużamln J. Sutocka W. OVvi«ś
oraz dwóch przedstawicieli O k/ęgo- , Goście mile widziani. „ i o n *PM e W. śzcze^

.ewsK. . orezes W%  r° bót publi« “ >™ ~  ~  D  t P c h ń j k ó w ,  We czwartek ^  ^  t
1926 wynik które, podaliśmy wczo kom.sji finansowej K o rzec ,  którzy S o  dr° g0Weg°  1 buaow la- 11 b . m. o  gedz. 8 m. 15 .y W z. -b y c ia  v k .ue  teatr J j  od piątku^
raj, zao.erali głos radni: p. Korolec s tan l:  się wszystkie zarzuty wyświetlić _  lx) W v a « v < r n n « a n iP  n n a r  ^ *1; Jó !°  &  czowe! w T e / t r - ^ f 'P o ^ imK W n i e S ę

l  w w ' 1 ;  * Poczem zaorał eros mdrt . przed- b r o c z y n n e -  Magistrat mT Wńna w"y- Z ^ " w  P o l s c e ^ W  p T ąT ^ *"^  £  m. ? 2 d 5 5 e m D l a f e k ?

posiada Ł ” - " T l ą  gespodarką. °  ^  ^  ° dCZ>* ^

w odaw stw o społeczne i nasze obcią- roica zabrał głos radny Szapiro, któ- kaźnej, jak 6.000 000 zł. nie m o te  go  postawił wniosek wydelegowania ze r w y . 'D n ia  12 bm, odbędzie się w E ł “ e , Się w Teafcrze .p°lskim  poranek wo" 
żenie socjalne oraz ł-normalną dro- ry starał s ę krytykować ułożenie pcw- być utóżony w  przeciągu dni czte- przez magistrat do  W arszawy jedne- Kasynie garnizonowem ooczyt pana  F Sutooku *1"” E*Jlp(!al (śpiew).

L r o A t . łA . i i  tir  w fC n ń łb T O c n o i D/\l.--nr. nrt7VP\?i h i iH ł o ł n  r A iu n ip ł  TPf^h. t a k  t o  r in lć n n a )  hA oz-rio łf^ f D A . i f .  rrrv 7  iu u J c 7 u r h  i ir ^ o H n ilż A v ir  u/ C f -'111 _ 11- O  _ - ^ icC T O W ie  fC   '  r\ n  i • ^SW adzkiftO O  /clżp-»tr_

ie przybycie.

Lodzi do  Rumunji i Jagosrawii. żydowskiego. Nas.ępnie prz tm awiał sić z pe .nf-mi wyjaśnieniam i,,  każdą nizował prace magistratu gdyż obec- f ^  Z A u A .J Y ,  hfgg^JftcyAadomśkj0 R^rhi

_ _ _ _ _ _ _  _  _  _ _   * *-• igU fli (SplCWJ

źyznękreóytów  w  współczesnej Polsce, nycn pozycyj fbunżetu, jak rów n eż rech, jak to dokonał Magistrat. Rów- go  z wyższycn u rzędn ików , '  w  celu pij- Popowicza. P.p." oTict^ówie^iT- pc")! ft^Ru^szteTte (a^omadZkie8°  (skrzy'
co spow odow ało  przenoszenie się skarżył się na małe przyjmowanie na n ie i  m ów ca uadmien ł, ze należałoby zaznajomienia się ze sprawami k mu- zerWy proszeni są o hcznt : przybycie. W -
naszych zakładów przemysłowych z stanowiska w Magistracie personelu przez Magistrat wydrukować i ogło- nalnemi i któryby następnie zreorga- Crtrept ,1, O/ier, Cr-t: ,G 0unc’3
Ł dzi do  Rumunji i Jagosrawn. żydowskiego. Następnie przemawiał sić z pewńgmi wyjaśnieniami, każdą nizował prace magistratu gdyż obec- Z A B A . yY, ^‘Ambrosł^lOewłaiłołtsIji, Rach-

Vliyscce groźnym oojawem jest radny Trocki, zaznaczając, źe chcąc Doszczególną pozycję budżetu, żeby ny stan uważa w prost  za wadliwy i j< is£. łk s  zergatiizowane stara- wlenlawski i PadBra*<(8ki, .Słieasińe,
ogrom na uośc oezrobotnych robotni- przystąpić do  zatwierdzenia budżetu w ten sposób  dać m ożność  nie tyl- niedopuszczalny mem uczenie Seminarium Oohroniar- — Reduta -z teatrze n p
kow: na 750000 robotnikow, bezro- należało przez Magistrat podać ze- ko radnym, a 'e całemu społeczeństwu Po przemówieniu jeszcze kilku skiego odbędą się w  dr iu 14 b . rn. gr- dzisiaj po raz trzeć- siyioW >komedC-a 
botnych było niedawno 320000, czy- stawienie cyfrowe o o c h o lo w  i wy- wgłębić s ę w gospodarkę miejską radnych zabrał g łos  w  obronie bud- o  goaz. 4 i oó! w  lokaiu gimn. im. Fr- Zabłockiego €FirCyk w zalot/m. Ł1* i .
li 43 proc! datków w  roku ubiegłym. Z ostrą jak to czynią wszystki. inne, n aw et żetu radny mec. Engiel, poiemizisiąc leieweia. Miła i piękr.a ‘radycyjna ^ “mathmm8perową J o 'I->n,ka Omarosc

W przemyśle bawełnianyn- robo- krytyką wystąpił również radny G od- mniejsze m :asta niż Wiino. Mówca z wywodami p. Smdmckiego, poparł szopKa zbyt rzadko, niestety, ukazuje Boc-theriuie^o nó r-7*ceńn0m«taiietowr— t o -» -------   1 n  S-* % . i . .i mi » i - r Ja a a— : ~ i—- z — w/;»  :  *_ ł <■*  ̂ ^ ~   » <■ • • - —• — ósmy dramatciztia s ‘.anowi od 24 do 32 proc. w od. P. G o d w o d  żadcł stanowczego podkreślił dalej, iż Magistrat m. W.l- w niosek tego ostatniego w  sprawie się na scenacn * wileńskich teatrów Ritnera «w  nałym Domka., w  ^bote11
M ogłaoy oyć znacznie zmniejszona w> iaśmenia co do  poszczegó.nycn na robi wszystko na kolanie i po  do- um ow y handlowej z Rosją, jak i za- amatorskich. Mamy więc nadzieję, że raz lz WIity kumedja M bałuckiego u
lecz naieżaroby przedłużyć ność go- cytr wykazanych w  prel miriarzu a mowemu. nrowadzenia w magistracie w soom - *niciatvwa Spminarinm m m i , ,  - i .  •* otwarty».prowadzenia w magistracie w soom - inicjatywa Seminarjum sootKa się z

po
Dora

dzin pracy w c ą ;u tygodnia. mianowicie dlaczego nie uzasadnioną W  końcu zaś zaznaczył iż ..«agi- nianej b.Dijoteki, o  az konieczności uznaniem rodziców, którzy zechcą prŁeib iw.en:!*? . u r o ^ ^ b i ^ ^ M ’ i!-lidefe0
.U sta lony  u 3taw ow o 46  goazin- została suma 3 J .0 0 0  zł. na wydatm strat rr. W iln a  powinien poczynić d ru tów am a i przedkładania wszyst- dostarczyć swym dzieciom (ej pięknej n  od 9 -4  30 w dn.e pow Łtdn : j ewcza

* • v  " * • / J  " '■ k . i i n  1111 l u  11 i I j j u l l b t  W  cl i » 11 n a  u h  ł j  i i m n u .  p i u u i a c j r ]  j o a i  tv c * / v ,  l a u  j  O c k - Ł C g U l l l l k ,  u i a  w  i m a  n i ż i  ł j  o i u \ - i i i  i o  '■ ' .c . '-  jv i v z , j u v , i i i  u u i i i v d  w  jż c / u  a * / . d i \ U ł ł L c « (  j  1 z . d U u  J  °  ** * y  jJ L Iy  p ,  j j

metylko Europy, lecz także i Amery- więcej zwrócił uwagi mówca nawadli- postawił wniosek na uchwalenie su- nosząc konieczność zatwierdzenia wy prow adzone przez młocie przy- rTlc!1 Soło wn'ow. profesor konserw a­
mi— pracują o  cały 1 miesiąc krócej i wą działalność elektrowni rmejskiej. my około 5 000 zł. na stwo*zenie bi- budżetu. Po glosowaniu, wym.r któ- szłe wychowawczynie. torjitm ‘ eńskitgo, zos ta  zaantrażo-
mą najwyższe nadpłaty za nadgo- Na wywody powyższych rnowców bijoteki dla spraw  gospodarki Komu- rego iest już wiaaomy, posadzen ie  Wejście dia dzieci 50 g r ., d)a do- * ai/y n a tu rn te  koncertowe do p oz- 
Jziny*. odpowiedzieli prezydent Bań.cowski • nalnej, któraby dała możność radnym zamknięto. (X.) rosłych 1 zł. nanskiegc.
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P o d z ię k o w a n ie .  Dn a 8 il rb otrzy­
maliśmy 58 książek do bibljoteki zaof-a-o- 
wanyrh przez k>’ęgarnię Stowarzyszenia 
Nauczycielstwa Wolskiego w Wilnie.

Zaiste piękny p.zykład, godny naśiado- 
winla.

Zarząd Koła skłfida księgarni najser- 
czrlejsze podziękowanie staropolskiem Bóg 
Zapia(» za czyn obywatelski dla dobra 
-iświaty

|  , Za Za-rąd J. Merkirjn — prezes 
Janatzh\ewici — sekretarz.

m -

WYPADKI 1 KRADZIEŻE
— Dziki mąż. We wsi Wielkie Wolna- 

ryszki pcw. Oazmiańskiego Jan Romanow 
ski na ile nieporozim eń indzinnych us ło­
na! zan.o'dować tonę swą Felicję orazdwie 

rodzone sio try Annę i Faulinę, z. dając im 
kilka tan siekieią w głowę. Poszkodo »anych 
w siawe nieprzytomnym przywieziono do 
szpitala w (Winianie

— W y ro d n a  matka, Szymot Radzewicz 
(zaść Zapncze gm. S< lecznickiejl zameldo­
wał, iż słnżąca jego Naozieja Botyszonok 
zakopała żywcem w gnoju swe nowonaio- 
dzone dziecko. Dochodzenie w toku.

— N ag ły  zgon. Dn. 9 b.m. z powodu 
nadmieri ei.o użycia aikofolu zmaił w swo- 
jem m eszkaniu 40-lttrn Włańy=ł<<w ż.ing el 
yRydra Śmigłego 46j. Wezwary lekarz ro- 
gotow a skonstatował śmierć. Zwłok, zabez­
pieczono.

— Otrucie. We wsi Zułowo gm. Mi-
chaloosi. <-| usiłowała o'r ć się awasem siar 
ezanym 23 letnia M*rj,-s Zejroówna. Docho­
dzenie ustaliło, ' i  Żepnównn usiłowała po- 
zoawlć się życia na tle romantycznem.

— Kradzieże. We wsi Pobierze gm. 
jolecznicKiej SKradziono ze spiuhiza z i  po­
mocą złamania sufitu na szkodę Franciszka 
Oromoikieoo płótno domowe oiaz zboże 
wartości 1000 zł.

— We wsi Kowale ^m Wcrniaóskiej 
skradziono konia na szkodę Sz Wisnczyka. 
Zachodzi pizypu-zczenic, iż kiadzieży doko­
nali cyeanii, kiórzy byli w  mieszkaniu d o - 
rzkodowanego.

— W nocy na 10 b. m. z okna wysta­
wowego w hui to w u i  lyuniowej (NiemiecKa 
2) S K radziono  5 puc cygar.

— Zc skiei u MU hala Kozłowsk'e"o
(Ludwisarska 2) za pomucą wyb.cia szj by
skradziono z okna wys.awowes o artykuły 
spożywcze wartości 2C0 zł.
k — Dn. 8 bm. o godz. 15 Kazimierz
Zunkowski (Wielka 54) zameldował o kra­
dzieży z przedpokoju m esznania maiynaiki. 
Sprawcy kradzieży lcko Kmol ) Rach Ber 
(Łotoczek 9) zatrzymani.

— W i ocy na 9 bm. z j a ’ki mięsnej 
Władysława Marcinkiewicza izauł. Śniegowy 
łO) skraaziono mięso różnego , gatunku na 
sumę 500 A .

Kradzieży dokonano za pomocą oder­
w ania krat żelaznych od okna i wybicia 
■-zy by.

— K radzie ie .  Z mieszkania S Roma­
nowskiej (Toiocka 53) za fi mocą w'jęe>a 
Bzyhy w oknie skiaCz.ono 350 zł. gotówką 
oraz r-Nfanie ra  ?t me 550 zł.

K u p u j ą
potrzeb n e  ml do studjów  
d z i e ł a  f i l o z o f i c z n e
w językach: polskim, rosyjskim, fran­
cuskim i nii-mii-ckim zwłaszcza pos u- 
ku lę ksłążek wydanych przpz Polskie 
Tow rrzystwo Filozoficzn.- we Lwowie, 
nrzez Kasę Mianowskiego w W asza- 

w e  szczegó me zaś:
1. W. J a m e s  <Pragmdtyzm »
2. J. G o ł u c h o w s k i  «F'lozofja i

Żyr e»
3. Im. K a n t - P rolegomena» do wszel­

kiej przyszłej meUdizyki...*
4. tegoż «Uzasadnienie Metafizyki

Mora ności». 
oraz pols iego przekładu S c h o p e n ­
hauera «0  poczwó’nem ź'ód'e twier­
dzenia o podstawie dostatecznej*.

DOWIEDZIEĆ SIĘ
w  A d  m i .  5 ł _ 0 W A .
n i s t  r a c j i

Z dn. 11 go lutego rb

# 5 '
< e *

SZWEDZKIE

K A L O S Z E
ŚN IEG O W CE  

i B O T Y

'M

c L  M M
W I L N O  

u l .  W I E L K A  4 7

iiB js łi l i M a t t ó
K U L T U R A L N O  O Ś W I A T O W Y  

SALA MIEJSKA ful. Ustrob-amsks 5)

Dziś będzie wyświetlany wielki niesamowity film
5 drama* w 10 aktach. Niezwykły twór

I D W l a C  Z o C j k r L I O n y  fantazji. Najwększe arcydzieło tecnnłk: fil­
mowej według ECenarjuszr. Conan Doy|e‘a 

Kasa czynna: w Niedzielę od g. 2 do g. 10 w. w powszednie dnie od g. 3 do g- l&w: 
Początek seansów od g, 2 m 30 w powszednie dnie od g. 3 m, 30.

CFNA BILETÓW: Paner 50 pt Amfiteatr i balkon 25 gr

K ino  Kameralne

99
ulPolo:iia' |  W ilkówMickiewicza 22

Wielkie święto francuskiej twórczości filmowej!
Gen,’aine arcydzieło sztuki kinematograficznej.. 

Majestatyczny dramat w 1C akt. (całość). 
Począiek o g 4, ó, 8 i 10 wiec*.

Wejście na początki seansów, 
zLe mnacle des ioups» Dla mcodziezy dozwotonc..

PREMJERA Wielki sensacyjny film
K i n o  T e a t r  n  1  1  *  ■ «  a  u l  i i„Helios"«  „Z ł o d z i e j w R o j tn

8 aktów walki o miłość i ało- 
to w roli gł. słynna p ęknośw 
DORlS KENYON. Przenych 
wschodu i północy Niebywała 
wystawa Seu"sv 4 6 8 10 w.

;/«v  •ę;1'?  .!•

f o f i łd z ie lt i  R o l n a

m

&

□  a JJQ
Kresowego Związku Ziemian

B

te

S P Ó Ł D Z I E L N I A  R O L N A
tsfca K R E S O W E G O  Z W I Ą Z K U  Z I E M I A N
ZAW ALNA 1 te ief 1 — 47} BOCZNICY K O L E JO W  telef. 4 — 62 

S P R Z E D A J E :

KARTOFLE
OTRĘBY p s z e n n e  I ż y t n i e

OWiES
ŻYTO
P S Z E N IC Ę

JĘCZMrEŃ

W A G O N O W O  i NA W O R K I i_OCO SKŁAG 
od loO kl. Z D O S T A W A  do  DOWU.

NAJTANIEJ -  GDYŻ W P R O S T  O D  P R O D U C E N T Ó W

m

Bs
m

m

m

u

Z a w a l n a  I; te ie f .  1 — 47 te le f .  
b o c z n i c y  k o l e j o w e j  4  — 62.

B a c z n o ś ć
producenci rolni!!

» b k » n r i  j a m i S l l k E kr
aitysta 
t o t o -  
g r a f

Jagiellońska 8. Pizyjmuje 9—6.
Ceny zniżone.

jan Bułhak

SANATORJUM im D Ł U S K I C H

Z A K O P A N E

Wydajemy z a l i c z k i  pod zastaw zboża.
NAJWYŻSZA C E N Ę  za zboże (żyto, owies, p'zenf- 

cę jęczmień i siemię lniane) producent osiągnąć może 
dostarczając ziarno jet.noliie, dobize oczyszczone stano­
wiące p'zez to towar eksportow y.

Pos adając składy zbożowe, doczyszczające ziarno, a 
zarazem będąc ’ stałym kontakcie z firmami zagraniczne 
mi w Rydze, rozpoczęliśmy wy tawanie zaliczek pod zastaw 
do 50 proc. wartości. Zboże po odpowiednkem doczyszczeniu 
wysyłamy zag1 anicę.

Zwracamy uwagę na: 1) Ulgi taryfowe przyznane
Drzy ekspo-cte zboża przez Min'8'erstwo Kniei na łamane 
listy przewozowe; 2) Clą* nia znacznej części Województw 

Wscnodni-h ze w zjęuów  gieograficznych ku Doriow' w 
Rydze; 3) Nisk e taryfy koiejowe na Łotwie.

Wszystkie powyższe cz yrrrki uwydatniają rolę Wilna 
jako bramy eksportowej w której zbiegają się wszystkie 
linje kolejowe, łączące Jrogą najkrótszą i najtańszą Ziemie 

Wschodnie z Bałtykiem.

O w arunkach  dow iedzieć się  m ożna w  
Biurze Spółdzielni Zawalna 1.

B o c z n i  m  m!  G o s p o s ie  i
Nieriogodności prania uielizny nareszcie ustały.
Dzień prania staje się przyjemność.ą.
Zapraszamy hzanowr.ą Pnoliczność do przekonania się o tern.

W  Czwartek: w sklepie L  Prużana, ul-
Piątek, Sobota 
i Ponieuziałek | . B  S a p a l i ,  r —0 *11® Handlu T°

Wtorek

Środę

B -c ia  K ołdoSscy ,
Wileńska Nr. 23.

waiaini Aptecznymi
NJsmieck

Nr 21

gdzie bęazie aemonstrowane pranie mydłem

S u n S a j f ,  i  L u x
Jenerainy przedstawiciel na Polskę Fabryk firmy 

LEVER B R JT dE R S  LIMITED, PORT SUNLlGHT ANOLJA.

L REID] V»^arszawa, k o n i u s z k i  II. 
tel. 2 0 4 — 87 18ó— 00.

&  ,łM0RPOL“
M ickiewicza 34 tel,370.
Dostarcza węgiel opałowy,kowalski, dizew- 
ny i koks w każdej ilości z dosiawą d

p i a n i n o  albo
k  F O R T E P I A N -  
Chcę kup ć. Pośtednt-

uy n w  — »awcj 4 u jv . m. -  kom wynagto izenie^
domów. Poleca wazeikie mateijały budów- Szpitalna 7  m. 4

in n e .  W a r u n k i  d o o o c n e .  „  i  ,Jane. Warunki aogoane. poul. Zawalne^

o t w a r t e  17 s t y c z n i a  1 9 2 6 jzadca —,fckor.om

a .
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D laczego
D latego,

Jesienne Targi Wiedeńskie 1925 r. 
.ak udane?

były

ze w Wiedniu, iako rynku centialnym środko 
wrj Euiopy, 7'100 wystawców poleca swnje wy- 
rc y w ubfitym wyborze i po najniższych 
cenach!

34 lat z małą

Dlatego leż udwirdfcit

f  4, W IE D E Ń S K IE  TARGI ą  A
I U  M IĘ D Z Y N A R O D O W E  I I F

od 7 — 13 marc« 1926 r.

I m p r e z y  s p e c j a l n e :  

M^dzynarodowa Wystawa Automob Ii i Molocyklów,
„Eleł::rvczność w rolnictwie", 
„Techniczne nowości . wyna'azki“, 
W’ysi?w& myśliwska.

W iza  p a s z p o r t o w a  z b y te c z n a !

trwa w dalszym  ciągu

Z Pgityma-ją Targów i zagranicznym paszportem 
wo'ne przekioczenie eranicy. Zniżka biletów na kolejach 
polskTh, czecnosłowack rh i austrjackich.

Informacje wsze kiego rodzaju i legpymację Targów 
można otizymać p zez

W  en er  M esse , A. G ,  W ie n ,  VH„
j k również u honorowych pzedstawicleli

Ceny a y M iliC tfc  n!sKie
BiaL s to k :  S c h e n t e r  & S ka ,  I o w .  A k c  d le  
M i ę d i y n a r o d o w e g o  T r a n s p o r t u  

K l i ń s k e g o  19.

,OTR7,EciNE od 
1 marca miesz­
kanie z 3-ch po 

rodziną, ukończ-koi z kuchnią na Ar>- 
średnr zakład As>tono- tokolu lub w śiód- 
miczny, z długoletnią mte‘Cib. Ofe.ty uprą- 
praktyką, hodowla in- sza się sk’adac w Ad 
\ventar7 a i mieczar. m Listiai ji „-łowa*

Zgub. k8;ąż. wojskn 
wyd. pizez PKU
  U7 ,— W.ino na im. 

Karola Rlidzsewicza — 
rocznik 1888, un ie­

ważnia się.

stwo Cnlubne świa­
dectwo i osobiate pro­
tekcje od znanych 
csób. Poszukuje posa­
dy. Ła-kawe ofei ty 
P, Lyuiupy maj «Po- 

leś» Maiulewski.

dla N K R f e y *
v  białe. Anoko!^ 

Sapieżyńska 9-b m. ł .

uOtOW e KiOjS

Doświadczona nau­
czycielka udziela 
lekcji języka an­

gielskiego i Hancu- 
e iieiro. Mickiewicza 37, 
m 17. Od g. 1—4 pp.

Aauszerka
W .  S m i a ł o w s k a

i na obstHluriek su­
kien, pła zezy i bie­
lizny wedłuc żurnali 
w cenie od 50  gro­
szy są do naby* ia w
P R A C O W N I

OarnsM
y & f o r ć w

O t, i a * n ą 2

Zr. bolsz-wickie i 
litewskie marki 
pocztowe d-aję w  

zamian narK rozmai­
tych innych krajów, 
przyczem aa rai nsz» 
o azv daj(, p& klika, 
ki kanaście a nawet 
kikadz*esiąc znaez<ów 

(na wybór). 
Dowiedzieć się vv Ad- 
mimsitacji o ! o w a > .

przyjmuje ou godz. 
9 do 19. Micktewicz, 

46. m. 6

Q  O T R Z E R N  U l  "
Ł  i e d e n d u ż v  *  \ i

I
ZnpisuRIe d e  da L  D. P. P.

j e d e n  d u ż y  
l u b  o w a n . e l e
P O K O J E

Bez menli przy ro­
dzime, w centrum 
m asta na parterze 
lub pierw-zem pię 

trze
O eity :  dla Cz. J. 
przyjmuj" Adm m 
st.acja «^ŁOWA»

N a ita ń s iym  
p a l e m

jest

~ M
W ę g i e l  u ijlep- 
szego gatunku do 
jednej lony z do­
stawą p o l e c a

t  DEULL
Jagiellońska 3 m. 6 

telefon SIl.

O a r. 1843 istnieje

CGILEKKlH
ul Tatarska 20.

MEBLE
iadalne. sypialne, sa 
łonowe i gub netowe* 
k i e d e n s y, stoły 
szafy, łóż*a i t d 
Wykwintne— Mocne— 

Niedtogo.
S P R Z E  O A Ż 
N A  R A T Y -

In t .  STANISŁAW D O B R O W O L S K I

Na drug ej półkul*
w stolicy  filmów i m iljcn eiów .

Los Ange'es: Któż o niem nie 
słyszał? Stolica kinematografów ■ 
mnjonerów, gdzie co drugi przecho­
dzień jest, pono, g w a z c ą  ekranu a 
co tizect-napewno cnoUazOy «małym 
As’orem>!

La*em 1924 r,, wracając z Chin, 
bawiłem w Los Angeles (eo an g .  Los 
E n ćżd es )  kilka dni. Droga z San 
Francisco do Los Angeles koleją Sou­
thern Pacific jest ogrom m e uro«.ma- 
icona: pola upraw ne i p ękne fermy z 
sauami owocowym:, to znów  p-asz 
czyste pagótki, pokryte grubą, ostrą 
trawą, i msktmi krzakami liljowych 
kwiatów aloo lasy przeważnie tuka- 
lup iusow e, od Santa Margherita za­
czynają się skaliste góry, przez długi 
tunei wyjeżdżamy do  San Luis—ko­
lej b egme wzdłuż brzegu błęk tnego 
morza; z lewej strony na pagórkach 
w id m  ją szyby naftowe i im bl żej 
a o  Los Angeles tern i .h  więcej; za 
Santa Barbara, uroczą mieściną kąpie­
lową ze śliez ą piażą i eleganckimi 
hotelami, zaczynają się sady greckich 
orzechów, fig, cytryn i Domarańcz. 
W saaacb pom arańczow ych wzi łuż 
rzędów arzew są w kopane żeliwne, 
otwarte kaloryfery, w któiych zapaiają 
naftę gdy  w czasie kwitnięcia drzew 
tempcraiura spaua poniżej aozw o.o- 
nego minimum i w ten sposób  
ogrzewają powietrze.

Wieczorem, po dwunastogodzin- 
nej jaździe koleją, przyjeżdżam do 
Los Angeles; s'acja ogromna, ruch i 
hałas olbrzymi; w ediug przepisów 
kolejowych amerykańskich (i j pcń- 
skich) parowozy, poruszające się w 
obiębie s łacji powinny dzwonić bez 
przerwy i w tym celu każdy paro­
wóz amerykański jest zaopatrzony w 
dzwon, umieszczony koło kom ina i 
wprawiany w ruch l inka, połączoną 
z  dyszlami paiowozu- Koleje amery­
kańskie D ozostaw aią wiele po tycze- 
ma poa  wzglęaem czystości . nie 
dadzą się p o iów rać  z kolejam i i-.poń- 
skiemt lub ze «W schodm o Cmńską* 
koieją w M andżurji<

Fo o  ikryciu Ameryki (1492 r) ,  
nieprzerwaną falą napływał, z Euro 
py rozmaici awanturnicy, pizewa2me 
Hiszpanie kiórzy w pogoni za ba­
jecznymi skaibami N ow ego Świata, 
Odkrywali co raz to now e c ąścilą^u 
amerykańskiego. Jeden z laku h 
«cOi quis tadorów »—don Juan Rodri- 
g u t z  C .b ril .o  odkrył Kalifornję w 
jesieni 1542 r. i zawinął do  zatoki 
San Pedro; w rogo  przyjęty przez 
Indjan, k tóizy zapalili trawy i  szu­
wary nadbrzeżnych łąk, wkrótce O D U Ś c i ł  
niegościnny brzeg. W 1606 r„ na sk u ­
tek opisów  bogactw Kaiifornji pr<ez 
Sebastiana Visc«ino, kapitana sta.ku, 
ktoiy D o ł a w s a ł  perły przy kalifornij­
skich wybrzeżach, Filip III, król h isz­
pański, wysyła doKalifoinji pierwszą 
ekspedycję Jednak do  kolonizacj' 
Kaliforn ji H,szpanie p rzysąpili  d o ­
piero pod koniec 18-go wieku W

1769 r. don G aspar de Portola, pierw 
szy gubernator S'arej Kaiifornj', za- 
łoż jł  San Diego a Franciszkanie Ser- 
ra, Viscamo i Parron wybudowali tu 
pierwszą misję w  Kaiifornji dla na 
wracan a Indjan; r.iisyj tych w ybudo­
wano kilkanaście w następnych la­
tach. W  1881 r ciż Franciszkanie z 
pomocą de P o ro l i  zbudowali misję i 
założyli niewielką mieścinę—„puib- 
lo“— na i.ó!noc od  San Diego i cali 
jej szumną nazwę «La ciudad de 
Neuestia Senuora la Rema de los 
Angeles» t. j. «Miasto Naszej Pani 
K ró o w t j  Aniołów*. (A więc ,L o s  
Ai>geies* a nie ,L o s  Angelos“, Jak 
fałszywie mow ą i pisząw Poiscej!

N iesp tłn i  w czteidzieścif laf, 
w 1821 r.. Augustyn Iturbide ogłosił 
niepodległość Meksyku i sztandar 
hiszpański na ratuszu zannem oro  
meksykańskim W 1846 r. William 
Ide zachęcony przez Siany Zjedno­
czone, proklamował tu niezależność 
republiki kalifornijskiej, Wojna Mi k- 
syku ze Stanami trwała do  1848 r. i 
dziki Bustamente, Castro i Pio Pico. 
meksykańcy wodzowie, wa czyli za ­
ciekle na ulicach Los Angeles i w 
okolicach przeciwko amerykańskim 
generałom Kearney i Fiemont; Mck 
sykanie wojnę przegrali i od tego 
cza3u Kalifornia i L os  Angeles nale­
żą oo St. Zjednoczonych. Jako  pa­
miątka po Hiszpanacn i Meksyka­
nach pozosiały hiszpańskie nazwy 
wszystkicn większych miast s tar­
szych osiedli t kt kanaście misyj k a ­
tolickich, lozrzucoiiych po  całej Ka-

1'forrtji. W  późniejszych latach roz- 
winąr się tu bandytyzm, a imiona 
Tihurcio Vasquez i Joaquin Munieta 
pi zajmowały strach tm  panicznym 
mieszkańców Kaiifornj. o a  San Fran 
cisko ao  San D ugo.

Rok 1849 był epokowym dla Ka- 
lifornji i szczególnie dla Los Angeles: 
w promieniu paruset kiiomeitów od 
niego odkryto nietylko piaski złoto 
aajne, aie bogate złoża żelaza, miedzi, 
cynku i manganu, rzadkich metan 
w -nadu  i paliadn, nafty, soli kamien- 
n j, grafiiu, siaiki, talku i soli po ta­
sowych, a «The cow cout.y*— «Kraj 
k ów», jak nazywano dotychczas 
Kaiifo nję szybko zmienił się oo nie- 
poznania. Pizyszii nowi luozie, n a ­
stały inne czasy—skończyła się rola 
his oiyczna starego ^puebio*, misji i
«P(aZ3».

Niezwykłe bogactw a naturalne, 
bliskie sąsiedztwo Oceanu Spokojne­
go  spowodowały przeprowadzenie 
kuku Imji koiejowych i budow ę 
witlkiego portu San Pedro, wszysiko 
to  wiaz z nadzwyczaj łagodnym, 
słonecznym klimatem, p'?yciągi.ęło 
tłumy ludzi i Los Angeles, które w 
1831 r. liczyło zaledwie 700 miesz­
kańców, wyrosło i roziasta się je­
szcze, jak g r/yoy  po deszczu: w 1920 
r. mieszkało tu 600 tys. ludzi, ob ec ­
nie— przeszło m.ijot.l

Szeroko rozrzucone na w zg ó ­
rzach, otoczone sadami pomarańcz, 
cytiyn i oliwek, Los Angeles zajmuje 
przes.rzeń 680 kim. k w j  i d  siada 
mnóstwo zieionościjparków miejakicn

jest 40 są one ładnie rozp lanow are  
i doskonale utrzymane; na krótko 
strzyżonych trawmnach są porozrzu­
cane grupy rozmaitych palm, eukat p 
tusów, cienistych morw, dębów  i ja- 
woiów; cvpiy>ów i arzew pieprzo­
wych, kwitną różow e i b a le  o leand­
ry. w span iiłe  m agnoje ,  k iw ane  tPo- 
inc ana R’et;ia‘ i o lb /z im ie  heljotr( py; 
jednym z największych na św iece 
parków miejskich jest G  iftith park, 
który zajmuje orzesirzeń p iz tsz łu 8 u 0  
heKiarów; położony w północno-za­
chodniej, górzystej części rmasia o b ­
fituje w m alowricze widoki.

Ruch budów any wzrasta stale: 
w  1924 r magistrat wyaał blisko 80 
tys. pozwoleń na budow ę na sumę 
o k o *o  300 milj. ool. Wielkich, kilka­
dziesiąt piąter liczących ao m ó w , jest 
dużo, są wykończone bogato  i es te ­
tycznie. *) — Ulice Los Angeles są 
wylane asfaltem a długość ich wynosi 
przeszło 2300 kim,; najdłuższą jest 
Vcrmont A v tnue—30 kłm.

— Niema na świecie miasta w 
któremby ru> h uliczny był tak rozwi­
nięty, jak w Los Angeles; ruch ten 
jesi, tu w prost  aszałomiający, meczą­
cy. zw atią  fala płyną luozie, sam o­
chody, tian.waje i biada temu, ktoby 
nierozważnie Dokusił s ę przejść pizez 
ulicę! W cennum  miasta rucń jest 
najw ększy: lu iuż me dadzą rady na­
w et najlepsi ponciartci; o tóż nask tzy -

*) Jednym z iiajładnięjsz-ych kolosów 
jest biały ^mach „The Faciflt Mutua' Life 
ltistaance Co“ na rogu ul. 0|lve i Nr ó.

żowaniach Brodway, Spring, Main, 
Oiive iub H i U z ulicami N l —N12 
sieją srupy, na k'orycn automatycŁme 
co 45 sekund, poprzedzane donośnym 
dzwonkiem elektiycznym, mienrająsię 
s 'gmly-' w dzień na czerwonej de­
seczce biały napis ,S to p “ — «Siój* 
i na białej deseczce czarny napis 
„ G o “ — , ld ź “, a w nocyodpow ied  
me świaiła cze iw rn e  i zielone, W  
New Yorku ruch miejski j ts t  rozdzie­
lony pomiędzy czteiopiętiową elek­
tryczną koiej pooziem.ią (2 piętra 
„Subw ay“ i 2 piętra ,Tube*>. d w u ­
piętrową elektryczną kolej naazirmn?, 
(„O p tn  Air*), siecią tran.wai, au to ­
b u só w  mezliczo.iemi oorotKami, sa- 
m ochodowemi; w  Chicago oprócz 
tramwaji, au tobusów  i sam ochodów  
jest nadziemna kolej elektryczna — w  
Los Angeles cały rucn zaśtookowuje 
się na ulicy, to też w stódmieściu 
p f i.uje taki hałas i zgiełk, że nte tyl­
ko trudno jest tozmawiać na ulicy, 
aie naw et w hoteiach i mngazynacb 
ttzeba mówić podnies'onym głosem! 
Sieć kolejt elektrycznych, miejskich i 
podmiejskich o  promieniu 120 kim. 
jest nadzwyczajnie rozwinięta: długoać 
lin ji miejskich wynosi przeszło 95G 
kim.— podmiejskich przeszło 1700 ki­
lometr.; koleje te p tzew oźą dziennie 
zgórą 1300 tys. pasażerów- i zahud- 
niają około 11 tvs. pracowników. — 
Amerykanie nazywają Los Angeles 
r The City of Life*— „Miasto życia*, 
bo  życie w niem wre i pędzi w za- 
wtórnym tempie a rozmach jego jest 
niebywały!

Wycuwc* S ta n i s ł a w  Ai&ckiewicz. —■ heuaktor w /z  C z e s i a w  K a r w o w s k i .  — Odpowiedzialny za ogłoszenia Z e n o n  La w ińsk!. Druxarnia „ W ydawnśctwo Wiieńsk>c*, K wasie ica 2*3.


